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Wojsko obsadziło wszystkie gmachy rządowe

RYGA, 16. 5. —  Na c a ły m  ob
sz a rze  republiki Ł o tew sk ie j  og ło
szono n o cy  ubiegłej

stan w yjątkowy.
O dpow iedn ie  rozporządzen ie ,  pod
pisane p rze z  p rem ie ra  Uimanisa ł 
min. wojny gen. Balodisa określa
frw an ie  s tanu  w y ją tk o w e g o  do 
czasu p rze p ro w ad z en ia  re fo rm y
konstytucji ,  co  p o trw a  oko ło  pół 
roku.

Na p o ds taw ie  tego sa m eg o  za rzą  
dzenia za w ieszona  zos ta je  d z ia ła l
ność

w szystkich stronnictw  
politycznych

o ra z  ca łe g o  sze regu  w y d a w n ic tw  
le w ico w y ch  i h i t le row sko  -  faszy
stow sk ich .

W  ciągu nocy  policja, w o jsko  i 
g w ard ia  o b y w a te lsk a  o bsadz i ły  
w szy s tk ie  gm a ch y  rz ą d o w e  i pub
liczne. S oc ja lis tyczny  dom lu d o w y  
o toczono  ko rdonem  i p r z e p ro w a 
dzono sz cz eg ó ło w a  rew izję.  Na
p rz e c iw k o  domu us taw iono  

karabiny maszynowe.
D okonano  licznych rew iz y j  i a re  

sz to w ań .  J e szc ze  w  nocy  uw ięz io
no dr. Kalninsa. p re z y d e n ta  p a r la 
mentu  ło tew sk iego  o raz  c a ły  s z e 
reg  in nych  p r z y w ó d c ó w  socjali
s ty cznych .

Akcja ta o d b y ła  się w  zupe łnym  
po rządku .  Do żadnych  zabu rzeń  
nie doszło.

Ulice m iast pełne są jednak  pa
troli, sam o ch o d ó w  c ięż a ro w y c h  z 
karab inam i m a szy n o w e m i.  Z a rz ą 
dzono

ostre pogotowie
w szy s tk ich  sił w o jsk o w y ch  i poli
cy jnych  na w y p a d e k  ew e n tu a ln y ch  
niepokojów.

Co do m o ty w ó w  w p ro w a d z e n ia  
stanu w y ją tk o w e g o  — nie ulega 
w ątp l iw ośc i ,  że obecna sy tuac ja  
w e w n ę t rz n o  -  po li tyczna Ł o tw y  
w y m a g a ła  szczególn ie  energ icznej 
akcji w ładz .

Rząd  o t r z y m a ł  bo w iem  poufne 
w iadom ości o p rz y g o to w y w a n iu  

zbrojnego zamachu stanu, 
zm ierza jącego  do w y w o 'a n ia  roz
ru ch ó w  i w o jny  dom ow ej.  O te n 
denc je  w  ty m  k ie runku  o sk a rż a  
się p rz e d e w sz y s tk ie m  skrajn ie pra  
w ic o w ą  o rganizac ję  ,.leg jonistów“ , 
za m ie rz a jący c h  o d d a w n a  dokona
nie

przewrotu faszystowskiego.
P o n ie w a ż  zaś nieudolność p ar la 

m entu  nie w ró ż y ła  m ożności opa
now an ia  sytuacji,  po n ie w a ż  też  o-  
b e c n y  s tan  g o sp o d a rc zy  Ł o tw y  po 
z w a la ł  p rzy puszczać ,  że e w e n tu a l 
ne zaburzen ia  sp o tk a ły b y  się z po
parc iem

ogółu niezadowolone] ludności —  | chcąc  zapobiec  rozszerzan iu  się 
rząd  nie miał innego w yjśc ia ,  I chaosu  w ew n ę t rz n eg o .

Znaczna poprawa
w  przem yśle żelaznym

W e d łu g  s p ra w o z d a n ia  S y n d y k a 
tu hut że laznych , ogólna sy tuacja  
na ryricu że laza  uległa w  ubieg łym  
miesiącu znacznej .poprawie.

P rz e k a z a n e  przez  S y n d y k a t  hu
tom za m ó w ie n ia  w y n io s ły  20 ty 
s ię c y  ton. c o  w  po ró w n an iu  z m ie 
s iącem  m a rc e m  o znacza  w z r o s t  o 
40 proc.

O ż y w ie n ie  n a p ły w u  zam ów ień  
p rzy p isa ć  n a le ż y  p r z e d e w s z y s t 
k iem  sezo n o w em u  w z ro s to w i  s ta 
nu  za tru d n ien ia  p rzem ysłu ,  w y 
tw a rz a ją c e g o  m a te r ia ły  po trzebne  
do in w e s ty c y j  w  okres ie  w iosen
n y m .

Zlecenia handlu  h u r to w e g o  w y 
n o s i ły  w  kw ie tn iu  o k o ło  8 tys. 
tonn, czyli  w z ro s t  z leceń w ynosi

oko ło  10 proc.  N ikły  ten  w z ro s t  
t łum aczy! się cz ęśc io w o  faktem, 
że handel h u r to w y  w s t r z y m y w a ł  
się od  znaczn ie jszych  za k u p ó w  ż e 
laza z uw ag i o a  za p ow iedz ianą  re
o rgan izac ję  rynku , 'która z o s ta ła  z 
dn iem  16 kw ie tn ia  p r z e p ro w a d z o 
na.

P om yśln ie j  n iż  z lec en ia  handlu  
h u r to w e g o  k s z ta ł to w a ł  się  w  m ie 
siącu ub ieg łym  n a p ły w  za m ów ień  
ze s t ro n y  p rzem ysłu .  Ogólna ilość 
z leceń  tej g ru p y  w y n o s i ła  7800 ton, 
t. j. 2800 ton w ięcej  n iż  w  m arcu  
r. b.

Zlecenia p rze m y s łu  b u d o w lan e 
go nie w y k a z a ły  n iem al żadnego  
w zrostu .

A resz tow an ia  w ś ró d  soc ja l is tów  
zapob ieg ły  ogłoszeniu

strajku powszechnego.
O b a w y  jednak  w  tym  k ierunku 
istnieją nadał.

W p ro w a d z e n ie  stanu w y ją tk o w e  
go pociągnie za sobą  p ew ne  zm ia
ny  w  sk ładzie  rządu ło tew skiego .

R ekonstrukc ja  gabinetu  p rem iera  
Uimanisa nas tąp i w  godzinach naj 
bliższych.

Kfhslrcfa na jeziorze 
Przeszło 20 n>ói ulnnio

HELSINGFORS, 16.5. -  Na jeziorze  
K ajlavesi, w pobliżu Knapie, statek pa
sażersk i najechał na skalę podwodną  
i w skutek silnego uszk dzenia natych- 
m ast zatonął.

W edług d o tych czasow ych  danych, 
przeszło 20 pasażerów  utonięto.

zbnrigło drobne niedopatrzenie
Wykryta tajemnica brwawei nocy na posterunku P.P.

Kilkudniowe ś le d z tw o  d o p ro w a 
dziło w reszc ie  do ujawnienia 

przebiegu krwawej tragedji,
jaka rozeg ra ła  sie w  ub. c z w a r te k  
w  nocy  oa poste runku  P. P . w  
Rudzie  Pabian ick ie j pod Łodzią.

O kazu je  się. że post.  W a w r z y o -  
k iew icz zos ta ł za s trze lony  przez 
post. S tefan iaka,  k tó ry '  w  ten spo 
sób zem ścił  sie za zba łam ucen ie  
sw ej  żony.

Stefaniak , najwidoczniej o d d a w -  
j n a  p r z y g o to w y w a ł  się do tej zbro  
| dni i pos tanow ił  u rządz ić  w szy s t-  
j ko tak.

by śmierć W awrzynkiewicza w y 
glądała na zamach samobójczy.
P o z o s ta w s z y  nocy  k ry ty cz n e j  

sa m n asa m  ze sw a  ofiarą w lokalu 
poste runku . S tefaniak  w  pew nej 
chwili s trze lił  do W a w rz y n k ie w i
cza.
przykładając lufę rewolweru do 

jego ust.
S trz a ł  by ł  śm ie r te lny  i nieszczę 

ś l iw y  policjant pad ł t rupem  na 
miejscu.

Następnie zabójca nap isał  kilka 
ka r te k  pożegnalnych , podrab ia jąc  
dość  udolnie pismo W a w rz y n k ie -

Kolos oceaniczna zatopił
pływa ąrą latarnię mors&ą

LONDYN. 16. 5. W ielki t r a n s 
a t lan tyck i s ta te k  angielski W hite  
S ta r  Line O lym pic  zna jdu jący  się 
w  d ro d ze  do N ow ego  Jorku ,  w s k u 
tek wielkiej m g ły  na ocean ie  n a je 
cha ł  dziś  w  odleg łośc i 185 mii od 
N ow ego  Jo rk u  na „N ao tucke t t“ — 
la ta rn ię  m orska .  u m o c o w a n ą  n a

s ta tku ,  k tó r y  zos ta ł  u sz k odzony  i 
zatonął.  7 osób zginęło.

S ta te k  la tarn ia  p rz e c ię ty  zos ta ł  
na dw oje  i za to n ą ł  w  ciągu dw u 
minut. C z łonkow ie  załogi, k tó rz y  
w  dane j  chwili nie zna jdow ali się 
na pokładzie ,  nie mieli 'n a jm n ie j 
sze j  m ożliw ośc i  u ra to w a n ia  się.

w icza,  a b y  w  ten sposób  tern 
lepiej u p o zo ro w ać  sa m obó js tw o  
tegoż. W  chwili jednak, gdy  — po 
dokonaniu ta k  sp ry tn ie  o b m y ś lo 
nego planu, opuścić zam ie rza ł  lo
kal poste runku , z p rz e ra ż e n ie m  
stw ierdz ił ,  iż 

zabójstwa dokonał z własnego  
rewolweru, 

k tó rego  kal iber  różnił  sie b a rdzo  
od kalibru broni za m o rd o w an eg o  
kolegi.

Po jm ując ,  że okoliczność  ta mu 
si d o p ro w a d z ić  do u jawnienia zbro 
dni i jej sp rą w c y ,  S tefaniak  — nie 
w idząc  innego w y jśc ia  z fata lnej 
sy tuacji ,  

wpakował sobie kule w  skroń. 
S za tań sk o  o bm yślony  plan zb ro  

dni, choć zaw iód ł i w e p c h n ą ł  
broń  sam obó jcza  w  ręce  jego a u 
to ra  —  miał jednak  m im o w s z y s t  
ko ty le  cech  p raw d o p o d o b ie ń 
s tw a ,  że dopiero  m ozolne ś ledz
tw o  zdo ła ło  w y k r y ć  ponurą  ta jem  
nicę. k tó ra  w  ciągu niem al ty g o d 
n ia  t r z y m a ła  w  naprężen iu  ludność  
ca łe j  okolicy .
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które mówią o naszem ubóstwie
Dziesięć miliardów złotych wy 

niósł w  roku ubiegłym —  jak wy 
nika z przybliżonych obliczeń—  
nasz dochód społeczny, czyli, in- 
nemi słowy, łączny dochód 
wszystkich mieszkańców Pol
ski. Ponieważ zaś Polska liczy
ła w roku ubiegłym niespełna 33 
miliony ludności, wynika z tego, 
iż dochód przeciętny mieszkań
ca wyrażał sie kwota około 300 
z|. w  ciągu całego roku, co czy
ni w  stosunku miesięcznym —  
i&koło 25 zł.

Że jest to kwota bardzo mała, 
o tern nikogo przekonywać nie 
potrzebujemy, godzi sie jednak 
dla ścisłości nadmienić, iż w in
nych krajach Europy zachodniej 
roczny dochód społeczny jest kil 
kakrotnie od naszego wyższy.

Nie chodzi nam jednak w tej 
chwili o porównanie odnośnych 
cyfr, gdyż wyższy łączny do
chód społeczny niezawsze za
pewnia społeczeństwu większe 
korzyści. Zależne to jest przede- 
wszystkiem od tego, jaka część 
ogólnego dochodu społecznego 
obracana jest na zaspokajanie 
prywatnych potrzeb gospodar
czych obywateli, a jaka pochła
niają obciążenia publiczne, 

t I otóż, jeżeli pod tym katem 
Widzenia spojrzymy na sprawę 
naszego dobrobytu, dojść musi
my do przekonania, że nawet 
przy tym tak bardzo niskim w 
Polsce dochodzie społecznym, 
część jego, obracana na potrze
by prywatne obywateli, jest nie
zmiernie nikła.

Według prowizorycznych 
Wprawdzie, ale zbliżonych do 
rzeczywistości obliczeń, wszel
kie ciężary publiczne pochłonęły 
w  roku ubiegłym 30 — 40 prcc. 
naszego dochodu społecznego.

Jest to dużo, bardzo dużo, 
zwłaszcza gdy zważymy, że w 
innych krajach Europy ciężary 
publiczne obracaia sie w grani
cach 20 proc. dochodów połecz- 
nych. Prawda, że wobec znacz
nie wyższego w tamtych krajach 
poziomu dochodów społecznych, 
20-procentowa ich cześć tworzy 
sumy bezwzględnie znacznie od 
naszych wyższe, z drugiej je
dnak strony pamiętać trzeba, że 
człowiek posiadający > większy 
dochód, łatwiej zniesie iakiś rów 
nie — procentowy wydatek, ani 
żel] ktoś skazany na dochód bar 
tfzo skromniutki.

Przykład: człowiek, który za
rabia 1.000 zł., niezbyt dotkliwie 
odczuje ofiarę 10-procentową 
czyli w  kwocie 100 zł. natomiast 
tasama 10-prOccntowa ofiara dla 
człowieka zarabiającego zale-

dwie 100 zł. jest wprost rujnują- | Tamten bowiem. 1000-złotowy 
ca, mitno że chodzić bedzie w t jegomość, wyrzec się będzie mu 
tym wypadku o „głupie4* 10 zł. | siał conajwyżej jakichś przyjem

Prcmjcr i nowi ministrowie
je ż  p r a c u ją

Najpierw pogoda słoneczna, potem 
stopniowy wzrost zachmurzenia aż do 
opadów, począwszy od zachodu kraju. 
Temperatura bez większych zmian. Po 
czatkowo słabe wiatry południowe, po 
tern umiarkowane południowo-zachod
nie i zachodnie.

No worn i a no wa ny premier prof. 
dr. Leoo Kozłowski po objęciu urzę 
dowania udał sie do Belwederu, 
gdzie wpisał sie w księdze audien
cjo na lnej.

Wczoraj w południe P. premier 
złożył szereg wizyt oficjalnych, a 
wiec o godz. 11-ei złożył wizytę 
marszałkom Sejmu i Senatu, wresz 
cie prezesowi N.I.K. D. Krzemiń
skiemu, poczem powrócił do gma
chu prezydium rady ministrów.

Wczorajszy dzień p. premier po 
świecił konferencjom wewnętrz

nym w prezydium, odbywając 
dłuższe rozmowy z podsekretarza 
mi stanu p.p. Siedleckim i Lechmc 
kim.

W  godzinach cołudniowych od
było sie w mtołsterstwie przemy
słu i handlu pożegnanie ustępujące 
go ministra, gen. Zarzyckiego i po
witanie nowego p. Reichmana.

W  południe również nastaoiio 
powitanie nowomianowanego mini 
stra opieki &no!ecznei p. Pacia*- 
kowskiegf

Katastrofa w kopalni
44 górników zginęło

BRUKSELA. 16.5. — TeL wł. — 
W zagłębiu wegłowem koło Moos 
wydarzyła sie eksplozja gazów w 
kopalni Lambrechies na głęboko
ści 821 metrów. Wskutek wybuchu 
obsunęły się zwały węglowe, a 
następnie wybuchł pożar.

W  nocy zdołano wydobyć z 
płonących podziemi 4 zabitych gór 
ników. Dziś rano wywieziono r.a 
powierzchnie dalsze cztery trupy.

W kopalni znajduje sie jeszcze 
35 górników. Zdaniem fachowców 
żadnego z nich nie uda sic ura
tować,

Pożaru w kopalni nie zdołano 
jeszcze ugasić. Akcja ratunkowa 
jest ogromnie utrudniona, ponieważ 
wypływające gazy. ogromny żar 
i groźba nowych wybuchów nie 
pozwalała kolumnom ratowniczym 
na posuwanie sie wgłab kopatoi.

Rzecz charakterystyczna, że na 
godzinę przed katastrofa odbyła sie 
inspekcja kopalni, inżynierowie je
dnakże cłic podejrzanego nie zauwa 
żyli.

Wśród ofrar znajdować sie beda 
prawdopodobnie także i nasi roda 
cv. bowiem w kopalniach zagłę
bia Mons pracuje wielu Polaków.

Nowa afera w Bajonnie
S z a jb a  „czekrstów1

PARYŻ. 16. 5. — Tel. wł. — W 
Bajonnie. gdzie narodziła sie słyn
na afera Stawiskiego, wykryto 
zońw skandaliczne oszustwo.

Od pewnego czasu na poczcie w 
Paryżu podejmowane były na cze
ki pocztowe wystawione w Ba
jonnie znaczne sumy pieniężne, nie 
odpowiadające wpłatom, uskutecz
nionym w Bajonnie.

Wszczęto dochodzenie i stwier
dzono. że działa tu szajka oszu
stów. która czeki fałszuje.

Z czekami obchodzono się zupeł

nie bezceremonialnie, i tak np. z 
całą bezczelnością do dwu czeków 
po 3 franki podopisywano po trzy 
zera, zamieniając sumę oa 3.000.

W innych wypadkach oszuści o- 
graniczyłi się do dopisywatra 
mniejszej i'ości zer. W  ten spo
sób poczta poszkodowana została 
na wiele mUjonów franków.

W Bajornie aresztowano pewne
go młodego człowieka, syna bar
dzo poważanei rodziny, który jeź
dził do Paryża i tam podejmował 
pieniądze oa sfałszowane czeki

Groźny polar na pograniczu
100 tys. zł. poszło z dymem

CHOJNICE, 16.5. — W nadgra
nicznej wsi Moszczenicy w powie
cie Chojnickim położonej tuż nad 
granicą potsko - niemiecką wybuchł 
pożar w chlewie rolnika Denskego, 
któremu pożar zniszczył doszczęt
nie dom mieszkalny, stodołę oraz 
wszystkie zabudowania gospodar
cze.

W ciągu kilkunastu minut ogień 
rozszerzył się z błyskawiczną szyb 
kością tak iż zagrożone zostały 
w f ip jb ię  gospodarstwa rolne w?

Moszczenicy.
Pastwą płomieni padło jednak 

kilka gospodarstw rolnych, domy 
mieszkalne, żywy i martwy inwen
tarz. Straty sięgają do około 100 
tys. złotych.

W akcji ratunkowej wzięło udział 
10 okolicznych ochotniczych stra
ży pożarnych w tern 2 straże pożar 
ne niemieckie z Firchau i Gross 
Jentnick, którym władze polskie 
wyraziły swe uznanie. (A.).

ności, w  rodzaju teatru, kina 
lub.... knajpki, ten drugi — zumiej 
szyć będzie musiał już i tak ską 
py swój kęs chleba.

Skutki tego przeciążenia na
szego skromnego dochodu spo
łecznego w ysokim odsetkiem cię 
żarów publicznych sa katastro
falne: Nasza stopa życiowa — na 
turalnis u przeciętnego obywate 
la —  sprowadzona została do po 
ziomu wegetacji, o ezem świad
czy malejące spożycie wszelkich 
artykułów pierwsze! potrzeby, 
nie wyłączając nawet zboża. 
Jest faktem, że pomimo tak ka
tastrofalnego dla rolnictwa spad 
ku cen zboża w  latach ostatnich, 
spożycie żyta i pszenicy wyka- 
żuje bezustanny spadek. Znaczy, 
to, że z konieczności redukuje
my najprostsze nawet wymaga
nia naszych żołądków —  że od
mawiamy sobie już nawet chle
ba.

A tak być musi. skoro z 300- 
złotowego przeciętnego docho
du każdego mieszkańca Polski, 
około trzeciej części iść musi na 
pokrycie ciężarów publicznych, 
gdy na własne jego potrzeby po 
zostaje... 200 zł. rocznie.

Zamało aby żyć. ale bodaj że 
nie zadużo aby umrzeć.... * .

Pierwsze wizyty 4
prem iera K ozłow skiegi
Prezes Rady Ministrów prof. dr. 

Leon Kozłowski złożył w dniu 
wczorajszym wizyty ks. Kardyna
łowi Rakowskiemu, marszałkowi 
Sejmu świtałskremu, marszałkowi1 
Senatu Raczkiewiczowi oraz preze
sowi N. I. K. dr. Krzemińskiemu.

*  *

Delegacie w h o s e
n a  Z a m k u

Pan Prezydent Rzeczypospolitej 
przyjął wczoraj płk. Karcza i płk. 
Trzaska - Durskiego, którzy zapro
sili Pana Prezydenta na międzyna
rodowe zawody konne w Warsza
wie, rozpoczynające się w czerw
cu na stadjonie w Łazienkach.

Następnie Pan Prezydent przyjął 
delegację 6 p. a. 1. z Krakowa Z 
płk. Hertełem. Delegacja wręczyła 
Panu Prezydentowi odznakę pułkom
wą.

Pożary z nieba
w Czechosłowacji
PRAGA, : \5 . —  W całej niemal 

Czechosłowacji, a zwłaszcza na 
Słowaczyźnie i Rusi Podkarpackiej 
naskutek posuchy zdarzają się licz
ne pożary. Poza pożarami osiedli 
palą się także lasy.

O

Chmura zabiła
2 9  o s ó b

TYBERJADA, 16.5. — Ofiarą o- 
berwania się chmury padło, według ,
dotychczasowych obliczeń. 29 $)-, 
só '
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10.000 miłych gości odwiedzi Ojczyznę
R ada O rganizacyjna Polaków  z 

zagran icy  ustaliła — jak donosili
śm y już — term in  od'bycia Il-KO 
Zjazdu Polaków  z zagranicy 
czas od 5 do 12 sierpnia r, b. 
W arszaw ie.

Obecnie kom itet organizacyjny 
zjazdu przystąpił już do opracow y 
wania szczegółów  i o przebiegu 
sw ych prac informuje stale zainte
resow ane organizacje polskie za
granica. Ustalono już. że

zjazd rozpocznie sie w dniu 
5 sierpnia r. b.

uroczystem  nabożeństw em  i po
chodem  delegacyj zagranicznych 
do pomnika Adama M ickiewicza i 
do Grobu Nieznanego Żołnierza. 
O tw arcie  obrad  zjazdu odbędzie 
się tegoż dnia w sali obrad Sejmu. 
Od dnia 6 do 8-go sierpnia obrado
w ać będą komisje zjazdu, a w dniu 
9 -tym  sierpnia r. b. na plena rnem 
posiedzeniu nastąpi zam knięcie 
obrad.

WT ciągu ty cb  dni — równolegle 
do obrad  zjazdow ych odbędą się 
uroczystości i im prezy specjalne.

Igrzyska sportow e rozpoczną się 
w  W arszaw ie  w dniu 1 sierpnia r. 
b. i potrw aja do dnia 8 sierpnia r. 
b., z tern, że w dniu 5-ym sierpnia 
r. b. reprezentacje sportow e w e
zm ą udział w otw arciu  obrad zja
zdu.

Po zamknięciu obrad zjazdo
w ych uczestnicy zjazdu w yjada w 
dniu 9 sie rpn ia  r. b. w ieczo rem  
specjalnym  Pociągiem

do K rakow a.
gdzie w  dniu 10 sierpnia r. b. na 
W aw elu odbędzie sie uroczysta i- 

na j nauguracja Św iatow ego Związku
W i  I M — — IM M B W I111 111 I I IIII  I I   -

Polaków .
Z K rakow a w  dniu 11 sierpnia 

r. b. rano nastąpi w yjazd do Ka
towic, a stam tąd — do Gdyni,

Mowa po polsku
na aHadem ś rołniczu w Berlinie

BERLIN, 16.5. — Na zorganizo
wanej w dniu wczorajszym z inicja 
tywy ministra Darrego akademji, 
pierwszy przemawiał po polsku pre 
zes Fudakowski, którego mowę tłu 
maczył b. min. Pluciński. Prezes Fu 
dakowski zwrócił uwagę na olbrzy 
mie znaczenie, jakie posiada bezpo 
średnie porozumienie kół rolniczych 
dla uporządkow ania wielkich za
gadnień międzynarodowych doby 
obecnej.

Dyrektor departam entu polskiego

M inisterstwa Rolnictwa p. Rose 
przedstawił następnie w godzin
nym referacie sytuację rolnictwa 
polskiego, porównując ją z sy tua
cją rolnictwa niemieckiego, wyka
zując w szczególności, dlaczego 
niemieckie metody walki z kryzy
sem rolnym nie mogą być stosowa 
ne w Polsce.

Po referacie szef delegacji nie
mieckiej dziękował za referaty obu 
przedstawicielom polskiej delegacji 
rolniczej.

gdzie w dniu 12 sierpnia r. b. w ie
czorem  nastąpi zam knięcie u roczy 
stości zjazdow ych i uczestnicy zja 
zdu w yjada w oddzielnych gru
pach na w ycieczki krajoznaw cze 
do Gniezna, nad Gonio, do W ilna 
i puszczy Białowieskiej, do Lw o
wa i Zaleszczyk.

Do komitetu organizacyjnego zja 
zdu zaczęły  już napływ ać co raz  
liczniejsze zgłoszenia w ycieczek 
Polaków  z zagranicy do kraju na 
sierpień r. b. D otychczas w płynę
ły  już zgłoszenia licznych w ycie
czek polskich z Francji, Kanady, 
Rumunji. Czechosłow acji. S tanów  
Zjednoczonych Am. Półn.. Holan- 
dji. Brazylji, Niemiec t t. d.

W edle przew idyw ań z okazji II 
Zjazdu Polaków  z zagranicy przy
będzie do Polski ponad 10.000 w y
cieczkow iczów  polskich z obczy 
zny.

Na Zielone Święta
Jako główne święto miesięcy wio

sennych, są Zielone Święta w Polsce 
oddawna okresem w ielkch  odpustów, 
m asowych w ycieczek j rozmaitego ro
dzaju imprez. Nie zabraknie ich też w 
r. b.

W sobotę, 19 b. m , otwarte będą 
dwie w ystaw y: w W arszawie — w y-

U ł t ś c i c e l  po lsk  a g j  i n s t j t i L  w ydaw niczego  
jo  raz piąty odpowiada przed sądem

-N a  w okandzie sądu okręgow ego 
w  K atow icach znalazła się _ w czo
ra j poraź drugi sp raw a  w łaściciela 
i dy rek to ra  Polskiego Insty tutu  W y 
daw niczego. Edm unda W oh failera, 
oskarżonego o  uszczuplenie podat
ku dochodow ego i p row adzenie 
n ierzetelnych  ksiąg handlow ych, 
p rzez co skarb  państw a poniósł kil
k ase t ty sięcy  złotych stra t. O skar
żony  bow iem  zam iast dek larow ać 
do opodatkow ania kw otę czystego  
dochodu, w ynoszącego przeszło  
miljon złotych, zgłosił tylko 100 ty 
sięcy dochodu.

S praw a ta przeszła  już w szyst
kie instancje w  roiku 1933. a w y 
dział karno-skarbow y w K atow i
cach uwolnił w ów czas dy rek to ra  
W ohlfeftera oraz jęgo .prokurenta 
dr. Klingera, zasądzając jedynie bu- 
ch a 'te ra  B atka na  grzyw nę w w y
sokości 26 tys. zł. z zam ianą na  pół 
roku więzienia.

Zwłok* sam bófcy
w  stawie

W czoraj rano o godz. 8-ej p rze
chodzący  oboik s taw u  K aw ka w  Li- 
ponach robotnicy zauw ażyli na 
brzegu zw łoki topielca.

T rupa w ydobyto  na b rzeg  i na  
podstaw ie znalezionych przy  nim  
dokum entów  stw ierdzono, iż są to 
zw łoki 38-letniego Szczepana Kam- 
dziory , robotnika hu ty  Pokój, za
m ieszkałego w  N ow ym  B ytom iu, 
ul. K orfantego 22

Z asądzony B etek zg 'osil się 
w ów czas parę dni po w yroku u sę
dziego dr. G łow ackiego, ośw iad
czając, że został niew innie skaza
ny , bow iem  działał jedynie n a  po
lecenie W ohlłeilera. Okoliczność 
ta p rzyczyn iła  się do w niesienia 
przez p rokuraturę  odw o ania od 
w yroku i w drugiej iostrncji.

Dr. Klinger oraz buchalter B atek 
zostali uwolnieni, W o h łe ile r nato
m iast sikazany na 45 tys. zł. g rzyw  
n y  z zam ianą n a  3 m iesiące w ięzie
nia.

W  m otyw ach w yroku podano, że 
dy rek to r, jakkolw iek osobiście 
ksiąg h an d o w y ch  nie prow adził, 
jednak był bezw zględnie po :nfor- 
m ow aoy o d z ;atalności sw ego per
sonelu i za w szelkie jego poczy
nania ponosi odpow iedzialność.

Sąd N ajw yższy  zniósł ten w y
rok i p rzekazał sp raw ę do  ponow 
nego rozpatrzen ia  sadow i w innym 
kom plecie sędziow skim .

Na w czorajszej rozpraw ie przed 
sądem  okręgow ym  w K atow icach, 
k tórej p rzew odniczył d r. Szczęk, 
o skarżony  tłum aczył się. iż będąc 
w łaścicielem  tak wielkiego przed
sięb iorstw a, nie in teresow ał s:ę 
spraw am i w ew nętrznem i i kw estję 
podatków  pow ierzy ł dr. Klingero
wi i buchalterow i B atce, sam zaś 
za ła tw ia ł tylko w iększe transakcje 
hand ow e, w obec czego do w iny 
się nie poczuw a. Na poparcie praw  
dziw ości sw oich tw ierdzeń  pow o
łał sw oich św iadków .

Sąd przychyli! się do w niosku o- 
sfcarżonego i rozpraw ę odroczy ł.

stawa Iniarska, która potrwa do 10 
czerwca i w Katowicach — Targi Ślą
sk e. które potrwają do 4 czerwca.

Nie zabraknie wszelkiego rodzaju im 
prez sportowych, ale bodaj że najory
ginalniejszą z nich i najbardziej do po 
ry wiosennej dostosowaną będzie dłu
godystansowy m ędzynarodowy w y
ścig kajakowy o mistrzostwo Polski, 
który odbędzie się w dn. 20 i 21 b. m 
na Dunajcu w Pieninach.

20 maja rozpocznie się w Katowi
cach sezon w osenny w yścigów  kon
nych. Pozatem wyścigi konne odbywać 
się będą jeszcze we Lwowie (20 b. m.) 
i w W arszawie (bieg o nagrodę hr. Za 
moyskiego w dn. 20 b, m ).

W Lodzi w dniach Zielonych Świąt 
odbędą się zawody o mistrzostwo Pol
ski w zapasach 1 podnoszeniu cięża
rów, zorganizowane przez Polski z w ą  
zek atletyczny. W W arszawie odbędą 
się od 18 do 20 b. m. mistrzostwa szer
miercze panów kl. A.

Z uroczystości o charakterze regjo-

Drzewo i nabiał z
a wzamian dla

Jak się dowiadujemy, w wyniku pro 
wadzonych ostatn.o w Berlinie roko
wań między polską a niemiecką dele
gacją rolniczą, osiągnięto podobno 
przedewszystkiem  porozumienie co do 
wwozu drzewa polskiego do Niemiec.

Około 50 proc. sum, stanowiących  
przedmiot rokowań między obu stro
nami, dotyczy obrotu drzewem. Strona 
niemiecka zgodziła się na przywóz ma 
terjatu tartego wartości ok. 5 m.ljn. 
marek, na który przeznaczony będzie 
w Niemczech odpowiedni kontyngent 
dewiz. Pozatem strona niemiecka zgo
dziła się na dodatkowy w w óz drzewa 
okrągłego (papierówka i kopalniaki), 
wartości ok. 2 i pół miljn. marek w dro 
dze kompensaty za dopuszczenie pew
nych produktów przemysłu niemieckie

nalnym należy podnieść przedew szyst 
kiem obchody ludowe na Huculszczyź- 
nie, połączone z wypędzaniem bydła 
na połoniny w Czarnohorze i w Beski
dach Huculskich. Szczególnie uroczy
ście wypadają w Berezowie, Jabłono
wie i Kosmaczu.

Śród b. licznych w Polsce na Zieio 
ne Święta odpustów, niewątpliwie nai 
większe odbywają się w Częstocho
wie, niejednokrotnie przy udziale 
100.000 pielgrzymów i w Kalwarii Ze
brzydowskiej przy udziale 50.000 piel
grzymów. Cokolwiek banalniej w yglą
dają odpusty i obchody w  Bielanach 
k. Krakowa i na Bielanach k. W arsza
wy. Godnym widzenia, ze względu na 
stroje ludowe, jest obchód na Zielone 
Święta w Łowiczu. Duży odpust oćby. 
wa się też w Kobylance, k. Gorlic. Na 
Huculszczyźnie wypadają w dn. 22 ma 
ja (Isaja) malownicze, ze względu na 
stroje ludowe, odpusty w Berezowie 
Nożnym i Jabłonowie.

Polski do tliem.ec
nas samochody
go na rynek polski. Jak słychać, stro
nie niemieckiej chodzi przytem o moż 
ność zbytu samochodów na rynku pol
skim.

Dalsze 50 proc. omawianej sumy o- 
bejmuje w w óz do Niemiec produktów 
nabiałowych, jakoteż poczęśc- artyku
łów oleistych.

Z-l’tni te fó
Z Pszczyny donoszą: Ubiegłego po

południa wpadł do stawu znajdującego 
s ę przy zabudowaniach gospodarczych  
Franciszka Pandery w Studzience, je
go 2-letn.i synek Konrad i utopii si-. 

Zwłoki dziecka zostały wydobyte po 
dłuższej chwili przez rodziców. Pono
szą oni winę skutkiem niedbałe*© do
zoru.
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PrzsSacieli cały Atlantyk
i niknęli w  rowie Irlandii

LONDYN. 16.5. Te!, wł. — W ponie
działek w południe z  lotniska amery
kańskiego Bennet-Field wystartowali 
Wioch Cesare Sapelli j Amerykanin 
kpi. Pend na somo-locie typu Bellanca, 
nazwanym „Leonardo da Vinci” do lotu 
bez ładowania Nowy Jork — Rzym.

S tart odbył się w warunkach nieko
rzystnych. przy silnym wichrze, jednak 
szczęśliwie Według obliczeń 3.400 li
trów  benzyny miało starczyć na pokry. 
cie olbrzymiej przestrzeni 4.600 mil, 
jednakże przy warunkach specjalnie 
sprzyjających. Już przy średnio tylko 
dobrych warunkach mogło im zabrak
nąć paliwa na kilkaset kilometrów. 
W  Rzymie spodziewano się. iż samolot 
wyląduje tam dziś w godzinach ran
nych.

Tymczasem wczoraj późnym wieczo
rem nadeszła do  Londynu wiadomość, 
iż „Leonardo da Vinw“ przelecal 
wprawdzie Atlantyk, jednakże wylądo
wał w zachodniej Irtandji w miejsco
wości Moy, w odległości zaledwie jed
nej mmli od brzegu Podczas lądowania 
aparat wpadł do rowu i ułtgł uszkodze
niu. Lotnicy wyszli z wypadku bez 
szwanku.

Co było przyczyną lądowania, nara- 
zie nie zdołano definitywnie ustalić.

Lotnicy twierdzą, ie  do opuszczenia 
się na ziemię zmusił ich defekt motoru, 
z  innych źródeł nadeszły wiadomości, 
że zabrakło Im paliwa.

Przelot odbywał się w  warunkach 
bardzo niekorzystnych.

Ogółem lot trwał 32 godziny, z czego 
21 godzin lotnicy lecieli zupełnie na śle. 
po. Gdy znajdowali się w odległości 
400 roi! od brzegów Irlandii stwierdzili 
z przerażeniem, że motor nie funkcjo-

Z a r z a d  g łó w n y  I
L • |  l # i *  • l r , n  i i * i I

W ybrany uchwałą 12-go walnego 
tjazdu  delegatów zarząd główny 
Związku Legionistów Polskich, ukon
stytuował się, jak następuje: prezes — 
płk. W alery Sławek, wiceprezesi: dr. 
(Wł. Dziadosz, pos. Wł Starzak i ppłk, 
inź. Leop. Toruń, sekretarz generalny 
— mgr. Emil Henisz. skarbnik — dr. 
Stef. Benedykt. Kierownikiem Bratniej 
Pomocy został płk. St. Orski Pik. 
dypl. Tad. Różycki-Kolodz ejczyk ob
jął dział kulturalno-oświatowy, a inź. 
Edw. Synek kontrolę finansową okrę 
gów i oddziałów związku

Pozatem w skład zarządu głównego 
wchodzą: gen. pos. And. Galica płk. 
Jan Jur-Gorzechowski, min. Adam 
Koc. pos. Wł. Malski, pos. M chał Tad 
Brzęk-Os.ński .min. dr. Eug. Piestrzyń i 
sk: i płk. dr. Ant Stefanów ski.

Kierownictwo działu organizacyjne
go Związku objął wiceprezes dr. Wł. 
Dz adosz.

Ukonstytuowanie się rady naczelnej, 
krórej przewodniczy prezes Związku 
Legionistów P o !skich płk Vv'a ery Sła
wek, nastąpi na najbliższem posiedze
niu.

nuje normalnie. Zdawało itn s;ę, że nie 
wyjdą z życiem, szczęśliwie jednak do
tarli do brzegów, gdzie natychmiast o- 
puściłi się na ziemię. Przymusowe wy
lądowanie uważają oni za cudowne oca
lenie.

Po naprawieniu uszkodzonego pod
czas lądowania podwozia oraz uzupeł- 
nfeniu zapasów paliwa, Sapelli i Pend 
zamierzają jeszcze dzis aj wystartować 
w dalszą drogę do Rzymu

LONDYN, 16.5. — Lotnik Pond w

M inisterstw o komunikacji p rzy 
gotow uje w prow adzenie now ych 
ulg dla w szystkich rodzin, udają
cych się z dziećmi na ferje w aka
cyjne. czy  św iąteczne.

Z przejazdów  ulgowych w  cza 
sie ty ch  feryj beda m ogły k o rzy 
stać  rodziny, i.  zn. mąż, żona 
(w dow cy) i ich dzieci (pasierby) 
do lat 18 na podstaw ie specjalnych 
zaśw iadczeń, w ydaw anych  przez 
w ładze meldunkowe.

Ulgi beda dość znaczne, bo
wiem  naprzyklad rodzina składa- 
jaca sie z ojca, matki i czw orga 
dzieci, uczęszczających do szkół

W Ochojcu pod Katowicami wyda
rzyła się katastrofa samochodowa, w 
której dwa samochody zostały prawie 
doszczętnie zniszczone i trzeci częścio
wo, a pozatem szofer Ewald Matys;'k z 
Król. Huty, właściciel samochodu cię
żarowego, został ciężko ranny.

W kierunku Katowic jechał samochód 
ciężarowy, ciągnąc za sobą na łańcu
chu samochód osobowy. Nagle samo-

Ichód ciężarowy zatrzymał się, skutkiem 
czego sam ^hód osobowy wpadł na nie
go i uległ częściowemu zniszczeniu.

wyw adzie prasowym oświadczył, iż 
w czasie przel tu nad Atlantykiem pa 
dały nieustannie deszcze i panowała 
gęsta mgła tak, iż lotnicy lecieli na 
śieipo. W odległości 400 m l od brze
gów irlandzkich nastąpiło uszkodzenie 
motoru. L otncy gotowi byli nawet 
opuścić się na morze, lecz Sapelli z 
narażeniem życia, wychylając się ze 
swego miejsca nalał benzyny do do
datkowego rezerwuaru, co umożliw ło 
samolotowi wzniesienie się wyżej.

zapłaci za przejazd 2 i pół biletu, 
zam iast jak dotąd czterech  (dwu 
biletów norm alnych i czterech ul
gow ych 50 proc. biletów  szkol
nych).

Ulgi te narazie maja być  w pro
w adzone jedynie na pew nych prze 
strzępiach. jak W arszaw a — 
Lw ów . W arszaw a — Kraków, 
W arszaw a — Gdynia, W arszaw a 
— Hel i t. p.

Odpowiednie przygotow ania bę
dą w najbliższych dniach ukończo 
ne i ulga zacznie obow iązyw ać 
już w czasie nadchodzących w a- 
kacyj.

Tuż za temi samochodami Jechał sa
mochodem ciężarowym Ewald Matysik 
z Król. Huty.

Zamierzał on wyminąć oba stojące 
samochody, lecz nagle samochód jego 
został najechany z boku przez nadjei- 
dźający z lewej strony czw arty samo
chód ciężarowy, skutkiem czego samo
chód Matysika wywrócił się i uiległ zni
szczeniu, sam zaś Matysik doznał cięż
kiej rany głowy.

Matysika odstawiono do szpitala w 
Mikołowie

Walka z bandytyzmem
w  A m eryce

NOW Y JORK, 16. 5. -  Teł. w ł. 
P rezy d en t R oosevelt podjął zaw 
ziętą w alkę z bandytyzm em  i k id - 
napperam i w A m eryce.

W  rekordow em  tem pie osadzono 
ujętych przedw czoraj p o ry w aczy  
ludzi, k tó rzy  uprow adzili m agnata 
naftow ego G ettela. Dwaj p o ry w a
cze staw ieni zostali w czoraj przed 
sąd i natychm iast skazani na  k a ry  
dożyw otniego w ięzienia.

Obaj przyznali się do porw ania 
miljonera i to tylko u ratow ało  ich 
od stryczka, bow iem , gdyby dosz
ło do norm a nego postępow ania do 
w odow ego. groziła  im kara  śm ier
c i

Dzisiai dowiadujemy się  nowych  
o tym  pociągu szczegółó-w.

Przedewszystkiem  więc, jak ten 
pociąg będzie wyglądał?

O tóż bedzie się on sk ładał z 10 
w ozów  Dulmanowskich 2-ei k lasy ,
obliczonych na 250 miejsc sypial
nych. Niezależnie od tego bedzie 
nieznanego dotychczas typu w óz 
kąpielow y, o raz  wóz restauracy jny . 
W  ten sposób każdy podróżujący 
będzie sie czuł w tym  pociągu, 
iak w dobrze urządzonym  pensjona 
cie. gdyż przew idziana jest rów 
nież możność urzadzaoia podczas 
podróży rozryw ek , jak np. g ry  w  
bridża.

D łuższy postój tego pociągu ma 
n astscić  na Jasnym  Brzegu, 
gdzie pozostaw iona bedzie podró
żującym  m ożność pozostania 
przez trzy  dni. N astępnie w P a ry 
żu. W enecji i W iedniu jedna ooc 
podróżujący soedza na mieście w  
hotelu.

Co sic tyczy  kosztów , to, wed
ług próbnej kalkulacji, ca ła  o rze - 
tażdżka okrężna W arszaw a — 
Berlin — Bruksela — P ary ż  — 
M arsylja — C annes — M ediolan—> 
W enecja — W iedeń — W arsza- 
wa, w yniesie od 500 do 600 złotych. 
W  kw ocie tej m ieszczą się w szyst 
kie koszty, a wiec podróż, zwie
dzanie i utrzym anie.

 : o

Huragan gradowy
«! paw ecie słonim slrin

SŁONIM, 16.5. Nad południową; 
częścią tereou gminy byteńskiej 
pow iatu Słonimskiego p rzeszła  sil
na burza gradow a i huragan, k tó 
ry  zerw ał kilka dachów  ze stodół.

W ypadku z ludźmi nie notow a
no.

 o  ------------- •

Wieści g  ełdowe
Rynek papierów procentowych stoi 

pod znakiem realizacji. W szystkie 
prawie pożyć: kl sa w podaży, co powo 
daje znaczne obniżenie słe knrsćw . 
Taka sama sytuacja zapanowała na 
giełdzie nowojorskie], gdzie wskutek 
znacznych spr~edaźv realizacyjnych 
knrs 7 proc. pożyczki stabilizacyjne] 
obniżył się do lin  DMfonowskle] do 
87, a Śląskie] do 68.88.

Na giełdzie walutowe] dolarami pry 
watnie obracano po 5.27. N. Jork —. 
kabel notowano 5.29, a Bank Polski 
płacił za dolary 5.26.

-------------------------------: !4M i  ------  ------ —

Wielkości kurzego jaja
grad p o d

Gwałtowny spadek temperatury, ja
ki zaobserwowaliśmy w ciągu ostat
nich dni spowodowany jest burzami 
gtadowemi, które przeszły w woje
wództwie warszaw skiem, wyrządzając 
wprost katastrofalne zniszczenie w plo 
nach.

Prawdziwa klęska dotknęła powiat 
grójecki, gdzie burza gradowa szalała 
przez kilka godzin na przestrzeni po- 
mędzy  miasteczkiem Mogielnicą a 
wsią Borowe.

W arszaw ą
Ziarna gradu dochodziły wielkości 

kurzych jaj.

Burza gradowa zniszczyła zasiewy w 
70 — 80 proc. we wsiach Pączew, Brzo 
stowice, Slcpowole. Ottarzew, Wiązo- 
wiec, Ocalążce i Glogowicz. W 30 — 
60 proc. we wsiach Tomszyce, Stani- 
kowice. Michałowice, Borowe, Świdry, 
Czarnów i Mogielnica.

S traty  jakie wyrządziła gwałtowna 
burza gradowa sa ogromne

Za 500 złotych wokół Europy
Polski poc iąg  okrężny

W czoraj podaw aliśm y w ia- I przebiegać przez różne kraje, ■da- 
dorcość o  oiezw ykle ciekaw ej i*ii * jac możność w  ten soosób zw iedza 
cja tyw ie w yposzczenia polskiego j nia Europy tanio, w ygodnie i w  wa 
cociągu turystycznego, k tó ry  ma ' runkach w yjątkow o sprzyjających. 
s—  a   b h ................... .. Bu mm— M ł — — — — i

Familijne ulgi kolejowe
w okresie teryj szKolnych

Karambol czterech samochodów
Niezwykła  katastrofa na s zo s  e
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Uchwały Sejmu
SląsKiego

Na wczorajszem posiedzeniu Sej
mu Śląskiego przyjęto w  trzeciem 
czytania ustawę w  sprawie połą
czenia gminy Chorzów i Nowe Haj
duki z miastem Król. Hutą i prze- 
rraacowaflie połączonych gmin, na 
miasto Chorzów.

Jakkolwiek sprawa połączenia 
napotyka na w ie lk i opór ze strony 
mieszkańców Chorzowa, wniosek 
był przyjęty bez sprzeciwów stron 
n'ctw sejmowych.

Następnie rozciągnięto moc obo
wiązującą rozporządzenia Pana Pre 
zydenta Rzplitej w  sprawie dozo
ru oad artykułam i żywności i przed 
miotami ogólnego użytku ca teren 
województwa śląskiego.

Sejm uchwalił TÓwnież treść u- 
stawy o chowaniu zmarłych, k tó ry  
referował pos. dr. Dąbrowski.

W  dalszej części obrad załatw io
no sprawę zmiany ustawy o popie
raniu meljoracyj rolnych, uchwalo
no ustawę o Śląskiem Konserwato
rium muzycznem i załatwiono sze
reg drobniejszych spraw.

Dwaj robotnicy
peraneni przy praiy
W  czasie pracy w  hucie „Fal- 

wava“  w  Świętochłowicach uległ 
ciężkiemu wypadkowi w  oddziale 
stalowni robotnik, Józef Kuziela, 
któremu spadająca ciężka sztaba 
żelazna zmiażdżyła nogę. Kuzielę 
przewieziono do szpitala hutnicze
go.

W  tym samym dniu na terenie 
kopalni .,Pokój“  w  Nowym Byto
miu podczas przetaczania wózków 
naładowanych węglem jeden z wa 
goników wyskoczywszy z szyn 
uderzył znajdującego się opodal 
toru Józefa Nowakowskiego. Dru
gą ofiarę wypadku przewieziono 
także do szpitala.

Dyrektorzy „Transportu” szkodnikami
Oćslgpuja zamówienia srem e kiei f rm e

Mimo ustanowienia nadzoru są
dowego w  fabryce „Transport" w  
W ielkich Ha.khiLach stosunki nie u- 
legły zmianie na lepsze i  nadzór 
sądowy toleruje uważanych przez 
ogół robotników  za- szkodników 
przedsiębiorstwa pp. Rosena-uera i 
Śliwińskiego.

Udzielenie tym  panom pełno

mocnictwa przez nadzór sądowy 
doprowadziło do tego, że udzielone 
fabryce większe zamówienie przez 
kopalnię „F o ra "  zostało przez dy
rekcję skierowane do niemieckiej 
firm y „Sperber" w  Świętochłowi
cach. a robotnicy w  „Transporcie" 
nadal cierpią nędzę.

i ! i( I 121
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tańszej, podczas gdy faktycznie na
stąpiło t y l i o  dlatego, że Kuców i-c z 
zajął się zorganizowaniem załogi 
w  związku zawodowym.

Dła Polaka niema więc w  tej f ir 
mie miejsca, a jest d'a optantów 
niemieckich i renegatów.

Zwolnienie Kucowicza wywołało 
wielkie oburzenie.

„w otach* u ia  p ra c ę  d la  r e n e g a tó w
W  ostatnich doi ach został zwol

niony z pracy w fabryce chemicz
nej ..Strahl" w Szopienicach by ły  
uczestnik powstań śląskich i peo- 
wiak, pracownik plebiscytowy i 
ostatnio radny gminny, Kueowiez, 
członek organizacyj -prorządowych.

Zwolnienie zostało upozorowa
ne przyjęciem na jeog miejsce s iły

„Szafie Lu zir" Błac* robotykom
Sukces akc  i Now ego C zasu

Pod przewodnictwem starosty ka 
łowickiego dr. Seidłera odbyła się 
wczoraj konferencja z udziałem ro 
botników i przedstawicieli zarzą
du kopalni węgla „Szczęście Lu i
z y " w  Szopienicach.

Tematem konferencji była spra
wa zalegania od dłuższego czasu 
z wypłata zarobków robotnikom 
przyczem zaległości te wyniosły 
około 11 tys. zł.

Dzięki zdecydowanemu stanowi

sku pana starosty oraz akcji na
szego pisma, przedstawiciele za
rządu zakomunikowali na wstę
pie, że 70 proc. zaległych zarob
ków w międzyczasie uregulowano, 
pozostałość zaś zostanie wypłaco
na w  dniach najbliższych.

Pocieszającym jest fakt. iż od 
poniedziałku b. tygodnia puszczo
no w  ruch kopalnie, zatrudniając 
-narazie 55 robotników.

ZslśGfa z tłumem bezrobołnyeh
przed magistratem Król.-Huty

W e  w torek rano o godz. 6 -e j ze
b rał się na Rynku w  Król. Hucie  
przed M agistratem , w  którym  mie

Zawalane chodniki skubiem „tknięcia"
Tyiko przypadek uratował

górniKów w Kopalni Hildebrand
W czoraj o godz. 8-30 kopalnia HH 

Jebrand w Nowej Wsi byta terenem 
wypadku górniczego, który mggl mieć 
groźne następstwa.

Skutkiem Ł zw. tąpnięcia zawaliły 
sę dwa chodniki podziemne, łączące 
ze sobą jeden z eksploatowanych fila
rów z wyciągiem. Na szczęście w

chwili wypadku na zagrożonych chod
nikach nie było żadnego z robotników. 
Robotnicy bowiem opuścili pokład in
nym chodnikiem.

Natychmiast po wypadku udat się 
na miejsce delegat okręgowego urzę
du górniczego w Król. Hucie 
zbadania przyczyny wypadku.

celem

Razsruta hasa w PoFh m Lloydzie
W  godzinach porannych dnia 

wczorajszego zawiadomiono poli
cję śledcza w Katowicach o zu- 
chwalem włamaniu kasowem, do
konałem w  biurach oddziału ka
towickiego f i rm y  Polski Lloyd sp. 
akc. mieszczących się przy ul. Ko
clranowskiego 10.

Rabusie dostawszy sie w  ciągu 
nocy do wnętrza rozpruli rakiem 
kasę ogniotrwała zabierając 1585

zł. gotówka oraz siedem losów 
Loterji Państwowej.

Na miejscu włamania z jaw ił się 
niezwłocznie kierownik brygady 
włamań i kradzieży, komisarz Ją; 
derko wraz z wywiadowcami, któ 
rzy wszczęli energiczne docho
dzenia.

Jak sie ostatnio dowiadujemy 
policja jest już »a tropie spraw
ców włamania.

Smarkacz w roli sędziego
naciągał naiwnych na grubsze Kwoty

Przed sadem grodzkim w Król. 
Hucie odpowiadał wczoraj młody, 
a jednak niezwykle bogatej prze
szłości przestępczej oszust, Paweł 
Grund. Grur>d występował w róż
nych charakterach, nabierając w 
niezwykle pomysłowy sposób sze
reg osób na grubsze kwoty.

Na terenie Król. Huty występo

w a ł mimo swego m'odego wieku 
w  charakterze urzędnika sądowe
go, względnie sędziego. W ystę
pując w tym charakterze zdołał w y  
łudzić od szeregu osób kilka tysię
cy złotych.

Sąd skazał Grunda na rok w ię
zienia.

ści się rów nież 1 '.om isarjat poli
cji, tłum bezrobotnych, liczący po
nad 1000 osób w raz z żonami i dzie 
ćmi bezrobotnych. Bezrobotni w  
ten sposób zam ierzali zaprotesto
w ać przeciw  zmniejszeniu zasiłków  
z t. zw . akcji doraźnej.

Dem onstranci zachow yw ali po
czątkow o w zględny spokój, dopie
ro później, g d y ‘ policja zabierała  
się do oczyszczenia placu przed  
M agistratem , w  tłum ie odezw ały  
się głosy protestu i okrzyki. W o 
bec tego, że policja piesza wobec  
stale w zrastającego tłum u okazała  
się bezsilną, z kom isrjatu w ezw a
no przed godz. 10 policję konną, 
która zabrała się do rozpraszania  
demonstrantów.

O godz. 10 udało się policji oczy 
ścić płac przed Ratuszem z demon 
strantów . W  toku akcji oczyszcza
jącej policja p rzytrzym ała  szereg 
bezrobotnych oraz demonstrujących I 
kobiet, które po spisaniu p rotoku- 1 
łu i stw ierdzeniu tożsamości, zw ol
niono.

r • *■ w

Zawsze 
pomagał

w małych paczkach
tylko 45 groszyj

DLA WSJŁYS t K IChLDOSTĘPNY  
DO W SZYSTKIEGO-PRZYDATNY

Niemczen e nazw 
na S 'ą s b u

Z Opola donoszą: W czoraj odbyła 
s.ę w Kędzierzynie wielka uroczystość 
hitlerowska z racji zm any historycz
nej nazwy tej miejscowości na Heyde- 
bre-ck od nazwiska żyjącego jeszcze 
dowódcy niemieckiego Grensctoutzu, 
Piotra von Heydebreoka, obecnie na
czelnika grupy S. A., któremu przy tej 
okazji nadano obywatelstwo honoro
we.

W  uroczystości wzięli udział przed
stawiciele władz Rzeszy z nadiprezy- 
dentem re.jencji opolskiej Bryknerem  
na czele oraz liczne oddziały wojsko
we z orkiestrami i sztandarami.

U?kolejsH! wagonik
prz?gn ótł emeryta

W czoraj w południe zdarzył się na 
hałdzie kopałtii „Litandra" w  Nowym  
Bytomiu nieszczęśliwy wypadek. 
Wskutek wykolejenia się spadł z nasy 
pu hałdy wagonik wypełniony węglem, 
przygniatając swytn ciężarem Józefa 
Nowakowskiego emerytowanego funk
cjonariusza kolejowego, który w kry
tycznej chwili znalazł s.ę na dole hał 
dydy.

Ofiarę wypadku wyciągnięto spod 
gruzów. Doznał on złamania ręki oraz 
wstrząsu mózgu.

Na polecenie lekarza przewieziono 
go do szpitala spółki Brackiej w Bieł- 
szowicach.

:0:
Bezrobotny

postradał 3 palce
Z Rybnika donoszą: Ubiegłego po

południa w Chwalowicach bezrobotny 
20-letni Henryk Spalek manipulując za 
palnikiem górniczym spowodował eks
plozję. Wybuch urwał Spałkowi 3 pal
ce lewej ręki oraz poranił twarz i klat
kę piersiowa i skaleczył oko.

Rannego dostawiono do szpitala 
Spółki Brackiej w Rybniku.

Jeden motocvHlista poniósł śmierć, drugi g ężho renny
Z Rybnika donoszą: Ubiegłego 

wieczoru na u licy Raciborskiej w  
Rybniku zdarzył sie straszny w y 
padek motocyklowy. 32-letoi Al
fred Szejka, pomocnik b iurow y z 
Niewiadomia Górnego oraz Robert 
Schroer z Brzezia, jadąc z szyb
kością około 50 km. na godzinę 
wuadli motocyklem na ty ł wozu 
wiozącego olbrzymiej długości 
jodły do tartaku.

Zderzenie było fatane. bowiem 
wypadając z tylnego siodełika Szej

ka uderzył głową o kamienny 
bruk i poniósł śmierć na miejscu, 
zaś Schroer doznał złamania że
ber i wstrząsu mózgu. W  stanie 
bardzo ciężkim przewieziono ofia
rę wypadku do szpitala św. Juliu
sza.

Jak stwierdzono przyczyną nie 
szczęśliwego wypadku był brak 
światła na wozie i ciemności pa
nujące na tym  odcinku ulicy.

Woźnicy udało się zbiec i doUld 
nie udało się go odszukać,
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Dodatek  k o b i e c v
m

J J ^ I c  e g o  w v p ® * n i ^
P is a ły ś m y  już pa rok ro tn ie  o zpa 

czeniu sa m o rz ąd u  w  ogólnej go
sp o d a rc e  pań s tw o w e j ,  o roli jaką 
w. nim m ogą i powiemy o d eg rać  
kobie ty .

T e r a z  p rzychodz i  m om ent,  k ie
dy  teorje  te na leży  p rzyob lec  w  
s z a ty  realne. O to  w  najbliższych 
już  ćlniach kob ie ty  pośp ieszą  do 
urn  w y b o rc z y c h ,  by  w  300 m ia
s ta ch  c e n tr a ln y c h  i w schodn ich  
w o je w ó d z tw  g losam i s w e n n  p rz y  
cz y n ić  się do w y b o ru  o d p o w ied 
nich  k a n d y d a tó w  i kan d y d a tek .

• c i  w y b ra ń c y  k ie ro w a ć  będą 
.przez n a s te p n e  la ta  wszystikiemi 
p o trzebam i ,  ca lem  niemal życ iem  
m iasta ,  w  k tó rem  m ieszkam y.

W ła d z e  s a m o rz ą d o w e  są jak b y  
se rcem  i m ózgiem  tego zb io ro w e
go organizm u, p rzez  nie p rz e p ły 
w a ją  w sz y s tk ie  jego ż y w o tn e  so 
ki.  A od umiejętnej gospodark i  
ty c h  d ro b n y ch  k om órek  za leży  do 
b r o b y t  i ro zk w it  ca łe g o  kraju.

■ ( id y  te p r a w d y  k aż d a  z nas  b ę 
dzie  miała  na u w ad z e  inaczej 
p rz y s tę p o w a ć  bedz iem y do spe ł
nienia pozorn ie ,  d robnego , a jakże 
w  sku tkach  doniosłego aktu  odda  
nia sw eg o  głosu w  w y b o ra c h  sa 
m o rz ą d o w y c h .

Żndna z n a s  nie m oże uchylić 
sic od spełnienia sw e g o  ob o w iąz 
ku oby w a te lsk ieg o .  W s z y s tk ie  iść 
w in n y śm y  z w a r t a  ła w ą ,  dając do 
w ód  uświadom ienia  społecznego i 
zrozumienia interesu pańs tw a  jak  i 
sw y ch  w sp ó ło b y w a te \ i .
' Nie w y s ta rc z a  tu jednak dobra  

wola, t rzeba  jeszcze  wiedzieć, jak 
należy ten obow iązek  wypełnić, by
dat on  rz e c z y w is ty  pożytek .

' A więc p rz e d e w sz y s tk ie m  sp ra 
w dzić ,  czy  je s te śm y  w p isane  na 
lis tach w y b o rc zy c h .  Na to pozo
s ta je  nam już b a rdzo  m ało  czasu, 
bo  za ledw ie  2 dni do 19-go b. m.

P o  dokonaniu  odpow iednich  po 
p ra w e k .  dn. 23-go og łoszone  zosta 
na listy k a n d y d a tó w .  W ó w c z a s  
pozos tan ie  nam  jeszcze 5 dni cza 
su do nam ysłu  na kogo g łosow ać.  
27-go zaś  z ło ży m y  sw e  g ło sy  do 
u rn  w y b o rc zy c h .

Każda z n a s  musi pam iętać ,  że 
w e d łu g  now ej  u s ta w y  w y b o rc ze j  
ro zp o rzą d za  tylu g łosam i ilu w y 
b ie ranych  jest rad n y c h  w  danym  
o k ręgu  w y b o rc z y m .  G łosy  te mo 
żerny w ięc  albo podzielić pom ię
d z y  n azw iska  uw idocznione na 
liście, na  k tó ra  g łosujem y, albo 
t ‘ >. o d d ać ,  w sz y s tk ie  jednej z w y 
m ienionych  na niej osób. W ó w 
c z a s  w y p isu je m y  na  k a r tc e  tyle 
ra z y  nazw isko  tej osoby , ile posia 
d a m y  głosów.

U s ta w a  ta pozw ala  nam w v d a t  
- i e  p rz y c z y n ić  sie tym  sposobem  
do w yboru  k a n d y d a ta  cz y  kan d y  
datki, na k tó re j  nam specjalnie 
za leży.

Komitet Z b lo k o w an y c h  O rg a -  
n izacy j Kobiecych, k tó ry  p ro w a 
dzi akcję w y b o rc z a  w ś ró d  kobiet 
i o k tó reg o  działa lności już r ó w 
nież pisaliśmy, w y s u w a ją c  k a n d y 
d a tu ry  kobiece, kieruje sie p rz e 
d e w s z y s tk ie m  b ez pośredn ia  . uży
tecznośc ią  dan y c h  jednos tek  w 
p r z y s z ły c h  radach  i za rząd a ch  
miast. Brane są tu więc pod uw agę
specja lne  kwalifikacje c z y  uzdol

nienia w  p e w n y m  kierunku, k tó 
re  pozw olą  w w branej k an d y d a tc e  
uży teczn ie  p rac o w a ć .

Je s t  to zgodne  z has łem , k tó re  
p r z y ś w ie c a ć  m a poczynan iom  no 
w y ch  w ła d z  sa m o rz ą d o w y c h  — 
nie  szum ne a n ieziszczalne ob ie t
nice, lecz p lany rze te lne j i realnej 
p rac y ,  osiągalnej n a w e t  w  g ran i
ca c h  obecnego  przesilenia gospo 
darczego .

A p ra c y  czek a  w szedz ie  poddo- 
s ta tk iem .

P o m ija ją c - ju ż  inne dziedziny, w  
k tó ry ch  kob ie ty  p ra c o w a ć  będą

m og ły  w  m iarę  s w y c h  uzdolnień, 
istnieje b a rd z o  obszerna  dziedzina 
opieki społecznej,  k tó ra  specjalnie 
p rz e zn ac zo n a  jest jako te ren  p rac y  
dla kobiet.

Opieka nad m a tka  i dzieckiem , 
w a lka  z n ie rządem , z alkoholiz
mem, s p r a w y  zd ro w o tn e  — ileż 
tu u s ta w  c z e k a  na p r z e p ro w a d z e 
nie, ile sp ra w  pilnych dom aga się 
za ła tw ien ia .  Ile pięknie p o m y ś la 
nych ins ty tucy j  opieki spo łecznej 
w iedz ie  śp iący  ż y w o t  z b raku  od
pow iednich  sił do p racy .

A w sz y s tk ie  te w a ż n e  s p r a w y

łączą  się z pozornie  d ro b n y m  fak
tem, jakim jest oddanie  głosu  w  
dniu w y b o ru .

Z p r a w a  tego, k tó re  po raź  p ie r 
w s z y  p rzy s łu g u je  w sz y s tk im  p e ł 
noletnim kobietom , w in n y śm y  sloo 
r z y s ta ć  w  ca łe j  pełni.  C a ły  też o- 
gół kobiet p o p rzeć  w inien p rz e d e 
w sz y s tk ie m  k a n d y d a tu r y  kobiece ,  
by  p rze d s taw ic ie lk o m  s w y m  urno 
żliw ić dostęp  i g łos tam . gdzie się 
w a ż ą  losy in te re só w  i sp ra w  ob
c h o d z ą c y c h  bezpośredn io  w s z y s t 
kich m ie sz k ań có w  danego  śro d o 
wiska.

Ku słońcu i wodzie!
Naprawmy d o t y c h g f a s o w a

Na s łońce  i w o d ę  —  po zd row ie  
i rad o ść  życ ia  —  to hasło, k tóre  
n ie ty lko  c z y ta m y  i s ły s z y m y ,  lecz 
o d c z u w a m y  je ró w n ież  silnie, bez 
pośrednio .  O d c z u w a  je zw ła sz c z a  
młodzież.

W  każdej m ie jscow ości,  w  pobli 
żu k tó re j  znajduje sie jakaś  rzeka, 
s ta w ,  choc iażby  glinianka ciągną 
nad w ode  ludziska, szukając  w  jej 
n u r tac h  ochłody, n a d  jej b rzegam i 
odpoczynku .

W o d a  ciągnie p r z e d e w s z y s t 
k iem  m łodych . Nic nie pom ogą

o b a w y  matki,  z a k a z y  ojca. W ia 
dom o przecież,  ow oc z a k a z a i»  nę 
ci tern bardziej.  To też m ale  szk ra  
by  w y m y k a ją  sie -  c ichaczem , na 
w a g a ry ,  o cz y w iśc ie  nie gdziein
dziej lecz w łaśn ie  nad wode.

O b a w a  przed  k a ra  i g n iew em  
, s ta rs z y c h  każe szukać  im mniej 
dos tępnych  -miejsc, ch o w a ć  się po 
k rza k ach  i zaroślach .  T am  próbują 
sw y ch  m ło d y c h  sił w  zapasach  z 
w o d n y m  żyw io łem . Ileż radości i 
emocji dos ta rcza  np. znleziona s ta 
ra, uszkodzona łódka!

Pozdrowienia dla nz eci rełico świfta
w „Dniu Doforef WaSi**

„M y, dzieci Walji, p o z d ra w ia 
m y  w a s  ch łopcy  i dz iew czę ta  
w szy s tk ich  .k ra jów  pod s łońcem . 
R a d u je m y  się, że nasze  p ozd row ię  
nie dosięgnie w a s  pop rzez  p rze -  
s t r z e ń “ —  te s ło w a  pop łyną  na 
fali rad iow e j  do dzieci ca łego  św ia  
ta  jutro . t. j. dn ia  18 maja.

U s ły sz y  je rów n ież  k ażde  dziec 
ko w. P o lsce  p rz y  pom ocy  słu
chaw k i radiow ej,  a tym  k tó re  ich 
nie posiadają  p rzynos i  o w o  b ra te r  
sk ie  pozdrow ien ie  nasza  gazeta .

Dzieci Walji. czyli  zachodniej 
Anglji rok rocznie p rze sy ła ją  po
dobne s ło w a  do s w y c h  rów ieśn i
k ó w  poprzez  lądy  i m orza  w 
„Dniu dobrej  woli", k tó ry  o b c h o - . 
d zony  jest na pam ią tkę  p ie rw s z e - ,  
go m ię d zy n a ro d o w e g o  kongresu  
poko jow ego , jaki odb y ł  się w H a
dze dn. 18 maja 1899 r.

P o lsk a  k rw ią  i t rudem  sw y c h  
sy n ó w  o d b u d o w a ła  sw oją  nie
podleg łość  i w  razie p o trz e b ”  do 
k rw i "os ta tka  bronić będzie sw y ch  
granic . P o  cudze jednak  rak  nie 
w y c iąga ,  a ca łą  sw a  poli tyką  do
kum entu je  dążenia  pokojow e.

P o lska  też  jest kra jem , k tó ry  n a  
Konferencji R ozbro jen iow ej w  G e
new ie  pos taw ił  w n iosek  „ ro z b ro 
jenia m ora lnego".  Nie m oże b o 
w iem  być  m o w y  o zap rzes tan iu  
zbro jeń  i po w sze ch n y m  pokoju, do 
póki w  d uszach  ludzkich panuje 
n ie n aw iść  za m ia s t  uczuć p r z y ja ź 
ni i zgody. T e  uczucia k rze w ić  
t rze b a  p rz e d e w sz y s tk ie m  w  u m y 
s łach  i se rc ac h  m łodego  pokolenia.

T o  też  i m łodzież  polska od p a
ru już lat o d p o w ia d a  p rzy jaźn ie  
na p o zd row ien ia  dzieci z Anglji

na rów n i z m łodzieżą  60 kra jów , 
k tóra  w  ubiegłym  roku w z ie 'a  u- 
dzial w  tej akcji. O dpow iedź  na
sza  nadana zos tan ie  rów nież  
przez radjo w  języku  polskim i 
f rancuskim .

O rgan izac ja  ’..Dnia dobrej woli" 
za jm uje się w n aszym  kraju „Un- 
ja Z gody  N arodów ",  to w a r z y 
s tw o  w chodzące  w skład  podob
nej o rganizac ji  m ięd zy n a ro d o w e j .

Unja też p rzy g o to w a  ń polskie 
w y d an ie  jednodniów ki p t. „M ło
dzież  i pokój św ia ta" ,  k tó ra  w y 
chodzi ponad to  w  ję zy k a ch :  f ra n 
cuskim , .angielskim, holenderskim , 
n iemieckim , szw edzk im , japoń
skim, chińskim, malajskim  i e spe
ran to .  Idea w yplenienia  uczuć nie 
nienawiści i naw iązanie  uczuć przy 
jaźni pom iędzy młodzieżą różnych 
narodów , k ra jów  i pańs tw  nie m o
że nam być obojętną. T ó  też k a ż 
da m atka w in ra  jutro wytłumaczyć 
swej dziatwie znaczenie „Dnia do
brej woli" i odczytać jej słowa, 
któremi. dalej tak kreślą swe po 
zdrow ienie-dzieci Anglji:

—  „C ie sz y m y  sie w szy s tk iem i 
p ięknościam i tego ś w i a t a : piękno 
ścią ziemi, morza i nieba. Je s t  to 
n a sz e  w spólne dz iedz ic tw o  i w ię 
zy. k tó re  nas w szy s tk ich  łączą.  
Z a c h w y c a m y  się m yślą  o dziel
nych ludziach w szy s tk ich  k rajów . 
Dumni je s te ś m y  z c z y n ó w  boha te  
rów .

—  C h ’o p c y  i dz iew cz ę ta ,  niech 
k ażde  z nas  s ta ra  się jak może, 
by  nasze z w y c ię s tw a  nad t ru d n o 
ściam i łą c z y ły  nasze  n a ro d y  w  
jedną o lb rzym ią  rodzinę"

A że od czasu  do czasu (n ies te 
ty  n iezbyt rzadko),  k tó ry ś  z m al
c ó w ,  kąp iąc ,  się. natrafi na  głębię, 
że nieszczelna czy  n ieumiejętnie 
k ie ro w a n a  łódź się w y w ró c i ,  a w  
rezu ltac ie  z w o d y  w y c ią g n ą  zw ło  
ki m a ’ego topielca — to m łodych  
nie ods traszy .

Ale to pow inno  s ta rs z y m  k a z a ć  
się zas tanow ić.  G zy  pom ogą tu 
ty lko z a k a z y ?  C z y  z re sz tą  m ożna  
z a k az ać  tego. co s tan o w i is to tę  
młodości — pragnien ia  ruchu, sw o  
body . zm ierzen ia  w łasn y ch  sił. w y  
p róbow an ia  o d w a g i?  A gdzież o 
to ła twiej,  jeśli nie na w o d z ie ?

Lecz cóż d o ty c h cz as  czyn ią  oj
c o w ie  i matki, by  p rze c iw d z ia ła ć  
o p ła k iw an iu  w lasn v ch  sy n ó w  cz y  
c ó re k ?  T rz eb a  o tw arc ie  po w ie 
dzieć. że dos łow nie  nic.

G dzież  są plaże dla d z ia tw y  i 
m łodzieży , gdzie p rz e zn ac zo n e  
dla nich k u r sy  nauki p ły w an ia  i 
w io s ło w a n ia ?

A przec ież  każde  miasto i m ia
steczko . każda  wieś. każda  gmina 
zdobyć- sie m oże na w y z n a c z e n ie  
miejsca bezp iecznego  do kąpieli . 
P o t rz e b a  na to troche k o łków  i 
jednego  cz łow ieka ,  k tó rego  obo
w iązk iem  b y ło b y  s p ra w d z a ć  dno 
i odpow iedn io  p rz e su w a ć  tyczki.

W  domu zaś  i w  szkole matki, 
w y c h o w a w c z y n ie  i w y c h o w a w c y  
m uszą nie s t r a s z y ć  i z a k a z y w a ć ,  
lecz p rzeciw nie ,  zachęca jąc  do ko 
rzyści.  jakie daje o b co w a n ie  z w o 
dą, pouczać dziatwę, jak należy
się z a c h o w y w a ć ,  czego w y s t r z e 
gać się. by  uniknąć n iebezpieczeń  
s tw a .

Nie pociągnie też dziś za sobą 
an i zbytn ich  trudności ,  an i z b y t 
nich k o sz tó w  znalezienie ins t ruk 
tora .  k tó ry b y  p ro w ad z i ł  specjalną 
naukę p ły w an ia  i w ios łow an ia  dla 
d z ia tw y  i m łodzieży.

T o  jedyna  d roga zapobieżenia  
t r a g ic z n y m  ofiarom  w ody .  k tó 
ry ch  tak liczny z a s tę p  poch ’ania 
ona rokrocznie  w  ca ły m  kraju . O 
tern p ow inny  p am ię tać  n a s z e  w ła  
dze sa m o rz ąd o w e ,  r a d y  gminne i 
g rom adzk ie ,  w śró d  k tó ry c h  zas ia
da ją  m atki i o jcow ie  m łodego  po
kolenia.

Nie w s t r z y m u jm y  pędu ku s łoń 
cu i wodzie, lecz zapobiegajm y
nieszczęściu  p rzez  tw o rze n ie  sp e 
c ja lnych  plaż i ku rsó w ,  p rze zn a 
cz o n y ch  dla dzieci
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Wieści i lustrowane

c g  pik . następca tronu ks. Farowk, k tó ry  stoi na czele ruchu skautow ego 
wego kraju  w ygłasza przem ów ienie w czasie inauguracji wielkich igrzysk

skaiitnw<rlr'ch w  k n :r7e

P odczas gorących dni tegorocznej w iosny  wielkiem pow odzenem  cieszą sic przedew szystkiern t. zw. ,.dzikie pla
że ' , a wiec bezplalne, które w stolicy ściągają niezliczoną dość spragnionych słońca i w ody m ieszkańców  m w ó *

m iejskich.

O ryginalna la tarn ia  uliczna w  ksz ta ł
cie trum ny, k tó ra  służy rów nocześnie 
jak o  reklam a zakładu pog rzebow eto .

N owy pom ysłow y przyrząd g im nastyczny , w ynaleziony przez Józefa Vog- 
ga, k tó ry  przy  pomocy ruchom ego prę ta pozw ala na w ykonyw anie różnorod

nych ćwiczeń.

Podczas w iosennego tradycyjnego turnieju konnej jazdy w Berlinie część 
jeźdźców  w ystąpiła w starych  uniform ach kaw aleryjskich.

Czy jesteś  lut członkiem
L.O. P. P.?

Francuski Min. W ojny m arszałek Petain przechodzi p rzed frontem  ofictrów. 
m arynark i japońskiej, k iórzy  pod dow ództw em  adm irała M atsuschita obj« 

żdżają stolice europejskie.
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PĄCZEK i STRĄCZEK D I I E K T Y W l
CODZIENNY UCIESZNY FILM

SE R ]A : Vil D Z kEŃ  p ią ty

Kiedy obaj poszli dalej 
Po niemiłej tej przygodzie,
Ich uwagę nagle zwrócił 
Podejrzany znów przechodzień..

Przechodniowi wiatr wiosenny 
Kapelusik z głowy zrywa 
— „Naprzód, bracie, po kapelusz'1!- 
Pączek przyjaciela wzywa.

Gdy tak biegną, na kapelusz 
Rozpędzone auto wpada — 
Przystanęli wszyscy w miejscu: 
Co tu robić? Trudna rada...

Pączek spojrzał na przechodnia, 
Poczem szepnął: „Nie, kolego,
Ten kapelusz jest zbyt kiepski,
By byt z firmy Młodkowskiego!!..

P ią ty  dzień VI-e] ser]] naszego iil- 
tnu obrazkow ego p. Ł „P aczek  I S trą 
czek. lako  detektywi**, przynosi nam

piąty  sk raw ek  „w ycinanki", um iesz
czony w czw artym  obrazku.

Tak ]ak w czoraj należy sk raw ek  ten

w yciąć, by , m a]ąc —  icb po zakoń
czeniu obecne) serii — 7. ułożyć w ize
runek przestępcy , k tórego poszukują

dw a] nasi detektyw i,
czek.

P aczek  I S trą -

jBogdan Lot

ł l J E l M f l  HOTELU M X
gg Powieść z życia współczesnego

Zaprowadził ją do małego po
koiku, urządzonego skromnie i 
.•wskazał ręką na trzcinowy fo
telik, stojący p rzy  oknie.

— Niech pani zaczeka, bo pan 
Bćla jest narazie zajęty— — 
mruknął, wychodząc z pokoiku.

P o  kilku minutach weszły do 
poczekalni dwie jakieś pensjo
narki, k tóre p rzybyły  również 
do wróżbity.

Usiadły niedaleko Reny i po
częły  rozmawiać ze sobą szep
tem. jednak tancerka słyszała 
dokładnie każde słowo.

—  Wiesz, Zosi się wszystko 
spraw dziło— — mówiła jedna z 
nich.

—  Co pow iesz?— — zapyta
ła z przejęciem druga z pensjo
narek. — Sprawdziło  s i ę ? -

— Najzupełniej— T o  jest 
świetny wróżbita—

— A przysto jny?
— Ślepy... Ale twarz ma udu

chowioną...
— Nie widzi, pow iadasz? W  

takim razie, jak może wróżyć z 
linj; ra k ?

— W yczuw a je palcami— Je 
stem taka niespokojna, Zosiu... 
Ciekawe, co mi powie o Jurku..? 
Tylko ta jedna pani wchodź: 
przed  nami...

W  tej chwili drzwi się otwo
rzy ły  i na progu stanął garbu
sek.

Skinął bez słowa na Renę któ 
ra podniosła się z foteliku i po
dążyła do przedpokoju.

— Niech pani wejdzie... — 
szepnął garbusek, wskazując na 
niskie drzwi.

Pokoik, w  którym  przyjmo
wał ów słynny wróżbita, był 
pogrążony w półmroku.

Nie posiadał wcale okna. a je
dyne jego oświetlenie stanowiło 
mdłe światło naftowej lampy, 
wiszącej na ścianie.

Rena ujrzała wpatrzone m ar
two przed siebie dwoje zaga
słych oczu.

Serce biło jej gwałtownie, 
gdy zbliżyła się do ślepca, sie
dzącego na niskim tapczaniku, 
przy którym stał mały stolik.

— Proszę usiąść— — rzekł 
wróżbita, wykonując ręką cha
rak terystyczny dla ślepych gest.

Usiadła, starając się opano
w ać wzruszenie, które nią na
gle owładnęło.

— Proszę położyć rękę na tej 
księdze— — mówił wróżbita, 
patrząc ciągle przed siebie. — 
Muszę zwrócić uwagę, że księ
gę tę zdobyłem z narażeniem 
życia w świątyni hinduskiej— 
W ówczas to straciłem wzrok, 
s toczyw szy walkę z kapłana
mi... Tajemna treść, spisana 
przed wiekami na tych kartach, 
została jednak zdobyta przeze 
mnie, mimo, że mam oczy nie- 
widzące... Proszę skupić się w 
sobie—

Wróżbita zamilkł u jąwszy w 
ręce dłoń dziewczyny.

W  pokoiku zaległa głucha ci-

W obronie Żydów
P rym as  kość  o la  anglikańskiego

LONDYN. 16.5. — A kcja pisma „D er 
S tuerm er" , w ydaw anego przez S tre i- 
chera, k tó ry  usiłuje dow ieść, że Żydzi 
p peta a  ją m o rd erstw a  ry tualne, w y
wołuje w Auglji głośne oburzenie.

Dz ś na łam ach ,.T im es“ w ystępuje 
przeciw  tej oszczerczej kam panii p ry 
m as kościoła anglikańskiego a rc y b 1-  
skup  C an terbury , k tó ry  ośw iadcza, iż

uw aża za rzecz n iesłychaną, a b y  tego 
rodzaju publikacja została wogóle do 
puszcz na w kraju  cyw ilizow anym .

W  imieniu zgrom adzonych u a rc y 
biskupa 40-tu dostojników , rep rezen
tu jących chrześc ijańsk i św iatopogląd 
w Anglii, a rcybiskup  protestu je z obu
rzeń em i naw ołuje rząd  niem iecki do 
w ycofania publikacji.

sza. napełniając Renę niewytłu
maczonym lękiem.

Poczęła sobie w duchu czynić 
wyrzuty, że tu przyszła.

Adalbert Bela namyślał się 
bardzo długo.

W reszcie rzekł:
— Człowiek, o k tórym  m y

ślisz, ma imię — Karol... Czy 
tak?

— T a k — — krzyknęła Rena, 
spojrzawszy na niezwykłego 
wróżbitę ze zdumieniem, grani- 
czącem z przestrachem. — Tak, 
odgadł pan jego imię...

— Ja  nie odgaduję... — od 
rzekł ślepiec z łagodnym uśmie
chem. — To, co mówię, czytam, 
jak w otwartej księdze przezna 
czenia... Kochasz go?  Proszę 
mówić szczerze—

— Kocham... — szepnęła R e
na, tłumiąc w piersiach spazm.

— A o n ? — Czy kocha ciebie 
również?...

— Nie... Myślałam, że jestem 
dla niego jedyna, a tymczasem—

— Ma kogo innego... — dopo
wiedział ślepiec.

— T ak—
W  pokoiku znowu zaległa ci

sza.
Rena słyszała dokładnie bicie 

własnego serca. Niespokojnym 
wzrokiem w patryw ała  się w 
tw arz  wróżbity, czekając z za
partym  oddechem, co powie.

A on o tw orzył wielką księ
gę. która leżała przed nim i p o 
wiódł dłonią po pożółkłych od 
starości kartach.

Potem  rzekł z namaszcze
niem:

(Dalszy ciąg jutro).
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( C h a m
P a w e ł  S t a n k i e w i c z

Ja ś n ie
P O W I E Ś Ć

Hrabina Pomian-Łeska, nie baczno 
aa deszcz i burze wyjeżdża konno na 
Jakaś tajemnicza przejażdżkę. Dokąd? 
Do opuszczonej cbatupy gajowego, 
gdzie czeka na nla kochanek. Ranięc- 
ki. W płomiennych pieszczotach pogra 
żeni — nie wiedza, że przez szczeliny 
okna obserwuje Ich ktoś. To nauczy
ciel syna hrabiny — Trzpień, który, 
zakochany śmiertelnie we wspanialej 
kobiecie śledzi la, nękany zazdrością. 
Beznadziejna Jest miłość tego człowie
ka. Kiedy po powrocie hrabiny ze 
schadzki z Ranieckim Trzpień wyzna- 
ie  Jej swe szalone uczucie, słyszy od
powiedź:

— Niech pan zastanowi sle. kio pan 
Jest. a kto Jat .

Syn ekonoma nie mógł innej odpo
wiedzi doczekać sie od rozpustnej ary 
stok rat ki.„

Obity pejczem po twarzy, w yrzuco
ny zostaje z tnaJatkn. a hrabina, oba
wiając sle iakiejś reakcji z Jego stro
ny. i uprzedzając wszelkie ewentualno 
tci, zawiadamia męża o  usunięciu 
Trzpienia.

Hrabia Leski nie interesuje sie tu 
sprawą. Bardziej leży mu na sercu bi- 
storja wiejskiej dziewczyny. Marcyś- 
ki. która za jego sprawa ma zostać 
matka.

W naradzie ze swym ekonomem Sno 
pińskim, hrabia projektuje wydanie 
dziewczyny za maż za zakochanego w 
niej Mereczke, pomocnika kierowcy.

Ody Jednak dochodzi do spotkania 
miedzy hrabia a Maręyśka. Leski zrzu 
ca z siebie wszelka odpowiedzialność 

. za dziecko. Usprawiedliwia sie faktem.
że Jakiś chłopak chwali sie romansem 
z hrabiowska kochanka.

Chodzi tu o wiejskiego uwodziciela 
Franka Pałysiczaka. który zapłacony 
za to przez hrabiego, głosi wszem I 
wobec, że Jest ojcem dziecka Marcy-

1 oto —  Franek ginie z rak mściwe] 
dziewczyny. Zarąbała go siekiera. J o 
krwawym tym czynie zawiadamia c-
konoma Snopińskiego

Moralny sprawca tej zbrodni, hrabia 
Leski, nie uszedł kary. W okrutny spo 
sób zamordował go zakochany w Mar- 
cyśce Mereczko.

Marcyśka, skazana na sześć miesię
cy wiezienia odsiaduje te karę i po u- 
Pływie terminu wychodzi na wolność. 
Jest w ostatniem niemal stadium cią
ży. Towarzyszki z celi wiezienne] ra
dża jej odbyć połóg u pokqtuej aku
szerki, Swojakowej.

„Akuszerka żeńska. Sw ojakow a11 — gło- 
i ? kartka na drzwiach, do których zapu
kała M arcyśka po przyjeździe do W arsza
wy. O tw orzyła jej sam a właścicielka 
„przedsiębiorstw a1'.

— Parni życzy sobie? A rozumiem — do
kończyła, spojrzaw szy na  zniekształconą 
figurę M arcyśki. Miejsca w lecznicy mam

►- zajęte, ale jeżeli m usowo, to proszę!
„Lecznica" był to ciasny i brudny jjokoik 

o  trzech łóżkach, zajętych w tej chwili 
przez chore z k tórych  jedna, snać traw io
na przez gorączkę, jęczała cicho. M arcyś
ka z uczuciem nieokreślonej trwogi przy
glądała się jej, a  Sw ojakow a mówiła dalej:

— Widzi pani, że miejsca zajęte, ale dla 
pani kazę w staw ić otomanę. Zresztą ta 
pani — wskazała na ciężko chorą — nie bę
dzie tu długo, bo jutro mąż ją ma zabrać, to 
się i łóżeczko uwolni.

Umówiwszy się o cenę, M arcyśka zosta
ła i była świadkiem, jak następnej nocy rze
kom y mąż w raz z drugim drabem  wynie
śli z „lecznicy" um ierającą w skutek zaka
żenia. ,.Mąz“ mówił przytem  głośno, że 
żonę zabiera do dontu, bo tam jej będzie le
piej, a przewiezienie taksów ką przecież nie I 
zaszkodzi. J

Nazajutrz zaś ukazała się w  dziennikach 
wiadomość której oczywiście żadna z 
klientek Sw ojakowej nie czytała, że na po
lach jx>d R akowcem  znaleziono nieprzyto
mną młodą kobietę, która po przewiezieniu 
do szpitala, zmarła, nic odzyskaw szy p rzy
tomności. Była to właśnie pacjentka Swo
jakowej, jakaś dziewczyna, przybyła nie
daw no z głębokiej wsi. Nikt się o jej losy 
nie zatroszczył. Zginęła niby w paszczy 
Molocha..,.

M arcyśka chorow ała dość długo i jeżeli 
wyszła wreszcie zdrowo z rąk  Swojako
wej, to nie było to bynajmniej jej zasługą, 
lecz tytko w yjątkow o krzepkiego organiz
mu dziew czyny. Leżała wszakże parę ty 
godni, w  czasie których poznała przyjaciół
kę Sw ojakowej panią Pikalską. osobę, inte
resującą się ładnemi dziewczętami, zabłą- 
kanemi na bruku warszawskim .

— Ja  to tak bez żadnego jenteresu, tylko 
przez dobroć. Hu to ja już panienkom da
łam posady, czy to w  prew atnych domach 
do obowiązku, czy  też za panienki do mle
czarni, atbo do kawiarni. A ile potem  za- 
mąż powychodziło, za porządnych rzemie
ślników, za szoferów! A jedna to naw et za 
urzędnika z poczty i dziś nawet rządca do
mu mówi do niej: proszę pani. Jakby co 
to mech się panna M arcysia pofatyguje do 
mnie co do posady. Przecie ja za to nic 
nie chcę, bo ia tak przez dobroć serca...

M arcyśka za tę samą obienicę pocałow a
ła p. Piikalską w rękę i po paru tygodniach 
z dzieckiem na ręku zgłosiła się do zacnej 
damy, zamieszkałej we własnej willi pod 
W awrem .

Śledztwo w sprawie ohydnego mordu, po
pełnionego na osobie O skara hrabiego Po- 
mian-Lęsikiego, utknęło na m artw ym  punk- 
cię.

Jako podejrzanych o zbrodnię a resz tow a
na narazie szofera hrabiowskiego i M erecz- 
kę, ale popew nym  czasie obu wypuszczono 
wobec niemożności udowodnienia im winy. 
M ereczko badany na śledztwie, co robił 
w nocy, kiedy popełniono zbrodnię, ośw iad
czył, że spał w  izdebce, k tórą zajmował 
w raz z jakimś robotnikiem z elektrowni. 
Okazało się następnie że ów robotnik pra
cuje stale w  nocy, nie może więc ani po
tw ierdzić zeznań M ereczki, ani też zaprze
czyć im. Izba, w  której zamieszkiwał wraz 
z M ereczką, mieściła się na parterze jakiejś 
ru d ery  w Cze-rniakowie, łatw o więc było 
w yjść oknem i tą samą drogą wrócić niepo
strzeżenie dla innych mieszkańców. Tak 
właśnie uczynił spraw ca zbrodni, ale nie 
można mu było tego udowodnić.

Przesiedział wszakże M ereczko kilka mie
sięcy w areszcie prew encyjnym , a kiedy go 
w reszcie wypuszczono, zgłosił się nie
zwłocznie do więzienia, w  którem  odbyw a
ła karę M arcyśka, by się czegoś o jej dal
szych losach dowiedzieć. W  kancelarji od
powiedziano mu tylko, że aresztan tka Mar- 
c ja ona Sroków na po odbyciu kary  opuściła 
w  wyznaczonym  terminie więzienie. Miała 
podobno pojechać do W arszaw y.

Z m iasteczka pognał M ereczko do „oj
ców 11 M arcyśki, ale i tam niczego się nie do
wiedział, bo starzy  Srokowie nic sami nie 
wiedzieli, a naw et wyrazili w  tej sprawie 
całkow ite desinteressem ent.

W  ten sposób M ereczko pow rócił do 
W arszaw y, nie zdobyw szy jakichkolwiek

| informacyj o M arcyśce. Zgłosił się do biura 
adresow ego, ale tam nazwisko dziew czyny 
nie było wcale notowane bowiem Swojako
wa w porozumieniu z dozorcą nie m eldowa
ła swoich pacjentek.

Chłopak o m ało nie płakał. Zrozumiał że 
usiłować odnaleźć w tych w arunkach M ar- 
cyśkę rów nałoby się poszukiwaniu przysło
wiowej igły w stogu siana. Chodził, jak 
błędny, ale w krótce musiał się zająć w yszu
kaniem jakiejś pracy. Ostatni zaoszczędzony 
grosz już wydał. Głód zaczął mu zaglądać 
w  oczy, ale M ereczko tern się nie przejm o
w ał: m łody jest, zdrów , chętny  do pracy , 
umie prow adzić samochód, toć przecie ja
kąś robotę znajdzie.

Zapomniał o jednem : nazwisko jego, jako 
podejrzanego o zabójstwo hrabiego Łęskie
go, figurowało nieraz na szpaltach dzienni
ków i stąd nabrało smutnego rozgłosu. W szę
dzie też odrzucano oferty  Mereczki, a jeśli 
gdzie znalazł zajęcie, to po paru dniach od
dalano go ze słowami:

A djabli w iedzą, czy  to nie ty  zamor
dow ałeś hrabiego? Nam takich nie trzeba!

Chłopak stanął w  obłiczu głodu, a  naw et 
już głodował. P rzestał płacić za kąt w izdeb
ce robotnika, k tó ry  go też w yrzucił z miesz
kania, błąkał się więc po W arszaw ie, nocu
jąc w parkach, pod arkadam i mostu lub na
wet w konfesjonałach, jeżeli mu się udało 
ujść uwagi służby kościelnej i pozostać 
w kościele po jego zamknięciu. Rano, kiedy 
kościół już otw arto, w ym ykał się chyłkiem.

Pew nej nocy, kiedy spał tak właśnie 
skręcony w kabłąk na podłodze konfesjo
nału. wyczul on om uchem tropionego zw ie
rzęcia odczuł raczy , niż usłyszał jakieś 
szm ery. Ocknął się i o tw orzył oczy. Zoba
czył migotanie latarek elektrycznych. Ja 
cyś ludzie, stąpając na palcach, snuli się po 
kościele.

— Złodzieje! — pomyślał. —  Idąc za od
ruchem, chciał wyskoczyć z ukrycia i spło
szyć św iętokradców , kiedy nagle dojmują
cy  spazm głodu skręcił mu puste trzew ia. 
Jęcząc, w ypełzł z konfesjonału. Latarki zga
sły, a bezpośrednio potem  jakaś garść 
chwyciła go potężnie za kark. Latarka znów 
zabłysła i M ereczko zobaczył trzech pochy
lonych nad nim drabów  z nożami w ręku.

— Te! Coś ty  za jeden? —  szepnął je
den z drabów .

— Głodny jestem  — w yjęczał Mereczko*
— G łodny? To tu przecie nie restau rac ja ! 

Gadaj, do cholery, praw dę, bo ci kichy w y
puszczę, pętaku!

— Głodny jestem — pow tórzył chłopak.
Zastanow iło to pytających.
— Janek! — odezw ał się k tó ryś — po*, 

świeć no mu prosto w  gębę! Obejrzym  go!
W  krążku św iatła ukazała się blada tw arz 

z sinawemi cieniami około ust i pod błędnie 
patrzącem i oczami.

— W ygląda, jakby napraw dę parę  dni nie 
żarł. W iecie co...

Reszta utonęła w  szepcie. P o  krótkiej na- 
Tadzie jeden z drabów  ośw iadczył chłopa
kowi :

— Jeść cl teraz nie damy. bo przecie tu 
nie mamy, ale możesz od nas zarobić paTę 
złotych. Zaraz robotę skończym y 1 wyjdzie
my, a ty  będziesz za nami niósł paczkę. Jak  
doniesiesz, gdzie każem y, to dostanie** 
pięć złotych. A teraz siedź cicho

(Dalszy ciąg ju tro i
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Peina 3a wczorajszego ciągnienia loterii
GŁÓWNE WYGRANE

10.000 zł. na n -ry : 60668 74736 95830 
108157 136490

Zl. 5.000 na n -ry : 37051 52248 77138 
84872 103364 157477

Zl. 2.000 na n -ry : 9946 16008 18145
20845 25759 39497 40046 47439 56213
56365 58869 59967 60921 75030 88681
96?30 98445 99181 111010 114266 125074
128869 140462 153585 

Zl. 1000 na n -ry : 3792 5636 12624
14684 18789 19894 31724 36384 37794
46065 55612 57384 57503 67843 70171
72236 72383 84677 86190 93357 94726
>8763 99102 112581 114091 115412

127688 133342 138447
144653 143303 147561
153419 156741 160006

128408 127291 
141959 144524 
148443 149831 
169476

W S Z Y S C Y  
powinni osobiście spraw dzać swoje losy 

LW  SZCZĘŚLIW EJ KOLEKTURZE
K A F  T  A L A.

KATOW ICE, uL Sw. Jana 16. 
KRÓL. HUTA, ul W olności 26. 

Zamieniamy w ygrane losy na nowe.

Zl. 15.000 na Nr. 55842.
Zł. 10.000 na n-ry: 26196 91602

121326 125611 
Zł. 5.000 na n-ry: 97703 100364 
Zł. 2.000 na n_ry: 930 1190 18465

34155 35605 50519 51496 73159 72256 
78817 84626 86127 92929 93634 111396 
111808 127555 142675 

Zł. 1.000 na n-ry: 12840 15747 44158 
45335 57454 58266 58908 63261 76406 
80486 83646 88859 98709 104564 102163 
103745 104869 105218 105596 106937
118978 119339 120441 131055 132960
133592 134488 145394 145213 150316
151961

STAWKI
I i ll-g ie  ciągnienie

25 227 77 400 47 71 562 1149 87 203 
329 937 2005 449 50 516 625 809 11 59 
947 60 3013 93 135 44 203 337 75 527 
41 63 82 614 730 45 83 4086 354 401 
37 606 702 13 49 960 5009 441 640 62
68 834 902 44 6008 113 201 34 300 73
92 514 635 785 979 7083 114 379 434 506 10 
16 44 71 83! 964 8161 231 359 850 941 
9062 176 396 544 70 84 883 953

10019 90 176 219 32 304 5 64 69 95 
465 79 675 826 97 909 11012 151 77 348 
98 455 72 575 698 731 918 30 82 88 
12115 56 290 428 608 777 880 943 13185 
343 429 68 655 759 858 14073 127 67 84 
205 365 644 849 15102 71 212 22 62 428 
558 648 952 16105 210 85 362 513 76 
50 88 817 17009 146 594 790 92 936 59 
18105 39 434 80 644 53 708 55 878 19031 
82 '246 350 634 780 92 

20014 82 129 86 514 622 813 960
21048 123 72 274 392 621 900 22048 62 
143 307 19 439 57 568 608 13 724 909
23183 227 43 72 88 450 502 603 38 840
70 24090 135 324 527 740 78 25039 242
58 76 96 344 413 590 724 812 48 53 996
26138 204 24 412 39 78 512 74 858 27093 
233 611 99 742 988 28378 559 713 43
873 947 29065 181 243 378 82 588 868
951 30069 158 97 235 487 549 739 41 47 
68 31146 212 314 512 641 67 743 69 97 
604 25 905 42 32057 140 235 47 87 307 
94 437 39 93 694 883 944 33016 47 198 
277 336 94 448 68 662 718 933 34249
312 513 81 686 840 35009 219 60 350
55 440 521 38 719 98 930 36673 134 
218 71 308 44 438 45 903 95 37050 73 
96 512 79 604 764 963 38189 248 380 83 
478 623 830 975 81 39147 49 209 354 
402 533 82 678 725 820 59

40119 268 384 475 544 66 608 739 804 
40 41166 68 41355 516 638 52 87 747
59 76 992 42016 175 264 96 122 516 65
94 711 43151 445 508 655 734 56 80 828
44011 126 28 206 391 406 90 552 72 970
45025 68 76 79 211 56 317 424 47 61 
521 47 62 95 635 97 733 42 60 907 81 
460.31 70 149 3.34 82 521 612 8 3 775 890 
986 87 47116 415 20 546 786 809 66 84 
965 48042 103 224 79 338 6? 88 92 601 
49025 88 168 319 445 594 868 86 97 992

50381 6.33 56 742 51073 215 334 49 
82 416 614 772 819 86 969 79 52030 96 
128 202 17 358 86 408 62 539 602 704 
35 957 53063 98 185 219 464 58« 662 
840 903 92 54071 289 336 570 836 61 
550.37 244 373 475 84 515 90 680 745 
844 56005 177 214 61 501 61 603 29 97 
740 92 806 52 92 945 57004 114 38 383

514 72 773 837 984 58027 60 138 52 286 
474 500 714 68 59142 55 259 365 71 44o 
89 630 97 

60004 12 23 94 249 9 ! 96 408 50 94
906 84 61208 516 687 735 90 | 44 52
62056 91 109 38 252 399 472 522 646
85 775 898 63175 333 73 739 809 98 921 
64049 89 525 30 722 831 65002 19 90
117 52 55 273 309 86 898 9 39 66849 86
67062 154 67 74 230 382 417 572 612 
35 99 926 68114 202 321 35 418 781 884 
69130 59 311 420 76 527 740 

70079 150 87 225 314 468 510 44 840 
71052 77 123 277 350 68 717 29 72003 
75 272 405 549 68 631 775 812 84 920 
50 84 73013 142 230 542 71 743 905 88 
74438 41 90 96 587 95 6001 744 851 928 
75007 92 161 201 36 86 321 34 55 690 
838
76108 49 59 320 410 542 43 667 749 
52 77079 144 261 416 36 71 501 27_627 
84 750 807 17 78380 456 563 715 81 
882 79018 84 102 263 424 65 684 866

8°80Ó565 9158289 372 401 54 502 705 66 
72 748 91 81029 140 -210 553 70 82027 
358 466 621 51 818 66 68 911 32 83096 
316 400 641 66 839 944 74 84053 381 
419 865 71 937 57 61 85043^128 31764  
534 57 634 65 95 710 801 7 941 86048
55 63 255 416 675 740 879 929 85 93 
87078 88 201 72 80 316 431 641 707 870 
982 88138 79 208 430 34 63 94 505 22 
699 958 66 89007 45 365 87 525 856 917

90018 88 305 62 532 ,51 693 772 960 
91025 103 41 9579 94 620 53 858 954 
89 92039 148 218 518 39 709 31 79 842 
994 93033 387 704 86 884 94239 59 325 
514 18 52 609 850 946 65 95042 78 125 
26 402 714 77 838 96061 104 268 91 
373 640 924 97010 23 276 93 335 529 
728 41 822 902 98103 78 206 53 302 
35 576 605 78 753 959 99110 236 393 
409 520 656 91 845 900 91 

100011 123 47 237 310 98 521 58 614 
26 711 807 101024 301 40 416 18 519
644 58 709 102078 107 272 92 371 459
542 62 86 756 901 103117 385 806 82
925 104025 27 169 279 93 777 815 43
68 76 961 105115 23 232 50 98 36? 538 
66 717 912 106044 142 264 52 303 445
56 75 568 652 724 97 809 107007 19 314 
16 64 404 615 20 846 58 108020 73 83 
191 474 98 749 57 910 42 109216 8? 96
350 404 62 616 810 33

110118 262 311 502 38 95 678 754 839 
915 111058 61 195 316 71 640 59 776
831 93 981 112074 121 43 68 292 300
23 62 449 587 683 760 828 908 113014 
14? 76 379 412 98 527 71 84 648 79 
733 44 807 42 88 919 44 51 66 114158
260 67 86 349 516 42 9M 115209 33 53
319 63 741 86 93 887 116094 180 98 200 
94 512 57 62 734 93 949 79 117013 57 
269 32 475 727 40 863 975 118180 395 
426 97 636 46 894 119036 174 95 356
436 84 589 623 62 709 841 62 905 13
56 70

120461 85 534 79 633 804 34 919
121038 149 70 237 360 705 52 86 96
944 122085 305 537 47 748 65 818 72
123090 221 61 325 29 30 50 93 416 97
605 95 737 49 88 992 97 124240 337 41
55 455 69 529 703 125134 .353 99 531 
60 803 937 126011 498 5.39 780 906 981 
127036 131 53 227 419 78 506 39 79 730
54 816 128008 183 908 129113 80 260 84
355 429 70 593 704 24 83 829 52 95 

130043 170 201 5 ! 486 90 510 96 627 
93 812 90 .131130 65 24 1436 64 684 781 
890 938 132022 30 686 784 133060 96 
185 243 701 827 910 11 27 54 134083 
248 89 340 468 564 9*  607 30 63 759 
856 924 -37 135108 200 .37 429 32 59 88
89 532 82 87 99 634 86 759 804 36 961 
136008 113 78 214 572 89 676 85 137038
86 10 832 216 5? 308 18 57 80 472 80
520 51 724 856 87 959 138000 126 68 
623 85 139016 69 223 67 320 77 414 584 
628 829 59 73 81.

140003 63 98 11 0205 34 40 54 61 495.
500 636 862 9?8 97 141131 245 92 589
91 741 87 823 142006 44 123 224 414 
608 17 38 901 143319 533 40 87 785
865 144264 418 661 847 922 49 145027
29 94 111 364 562 994 146096 178 214
92 354 522 79 62? 722 72 147045 74 86
90 116 556 69 875 97? 148035 130 415
83 527 33 844 95 149022 115 251 391
611 752 829 973

150016 232 403 61 580 151049 167 
665 715 152044 240 345 49 90 626 90 
797 910 153077 88 110 81 263 455 652
939 77 154034 92 124 64 264 497 517
702 155249 342 36 87 414 66 516 51
652 56 844 905 46 76 156161 221 352
489 508 40 615 69 706 98 903 157301
83 713 73 158176 286 538 646 67 892
921 93 159195 475 539 861

160119 383 485 666 773 78 868 944 
161147 760 907 162141 313 463 647 751 
77 867 984 163036 245 337 755 88 907 
16 164010 155 89 222 386 421 26 510 
70 603 85 88 877 903 9 165201 394 471 
621 50 767 166040 111 312 441 711 819 
73 978 167088 191 232 52 486 603 19
716 44 78 168056 111 342 70 529 93
620 70 834 169025 104 5 6 31 48 56 
429 712 865

lll-cće ciągnienie
56 465 873 93 1032 244 871 2008 542 

80 743 927 3028 54 80 221 857 4007 79
404 17 955 5206 56 929 88 6040 375 475
649 806 7095 182 511 8308 44 45 65 85 
464 591 9065 249 645 773 874

10041 452 11100 215 576 12371 822 
13043 92 432 530 54 612 24 91 726 870 
14330 410 52 71 573 766 921 23 15050 
261 67 305 561 602 62 777 889 16028 48 
341 17058 197 600 68 18011 59 70 687 
864 19660 78 704 

20149 89 280 874 214.39 874 922 22303 
564 612 742 816 916 23039 152 399 588 
871 921 24111 30 276 531 635 37 56 95 
25001 146 235 365 490 877 26418 968 
27119 240 70 357 546 832 906 28114 265 
350 729 29187 341 74 533 57 619 86 738 
864 973 92 

30461 643 31184 32020 501 960 33851 
936 34927 35447 37562 861 973 75 77 
38008 284 348 778 851 39154 351 404 
518 775 93 

40167 493 833 912 41344 689 887 901 
3 53 42314 614 910 11 78 43565 802 
44217 329 604 804 77 45031 74 148 82 
83 340 469 529 670 46340 638 777 47119 
902 71 48051 630 49154 351 578 722 877 
919

50050 118 265 324 612 68 51430 863 
52334 587 660 745 53100 256 460 73 867 
54590 612 802 55168 866 56183 245 648 
741 48 57154 299 308 750 58154 206 25 
473 858 59755 75 

60134 550 981 61374 485 622 62000 
106 404 684 728 63127 799 64259 950 
65271 347 737 61 813 902 66109 79 306
961 67087 638 882 68599 698 716 879
69161 351 551 ^

70235 315 22 406 71 791 71030 664 
733 72044 286 465 615 868 948 73134 
296 871 74094 192 293 373 463 75041 
715 881

76057 456 710 975 77489 73 91 752
78149 438 566 766 79023 44 442 68 744 
851

81124 254 341 662 757 60 982 52083 
158 388 414 7C 646 83409 44 84364 583
731 85085 154 737 86134 352 477 841
87528 42 738 820 58258 863 89282 794 
812 19.

90511 91062 228 372 560 943 92139 
221 683 988 93317 94089 583 683 95044 
205 424 78 582 675 706 96107 26 388 670 
836 97041 479 98107 320 804.

100165 300 648 735 809 101103 575 
899 929 47 70 102016 651 80 778 103697 
104088 378 487 105166 457 599 106374 
576 78 700 107004 538 611 43 57 108315 
56 57 637 967 109230 642 741 919 39.^ 

110241 331 60 93 871 918 85 111353 
498 910 112033 134 219 707 805 961 
113417 612 58 977 114440 55 658 99 770 
115030 484 116121 58 260 629 883 117090 
91 191 273 429 615 118315 757 803 964 
119031 83 127 215 608 925.

120156 84 558 121087 549 122351 524 
26 839 123C76 196 205 632 43 793 124221 
311 631 774 125062 499 126108 263 507
25 608 724 93 127108 396 436 850 994 
128200 624 54 129313 14 905.

130022 371 443 502 792 874 131042 63 
80 321 740 859 132011 976 133513 777 
936 134033 318 428 645 777 83 930 135395 
136118 241 99 443 813 19 137347 85 805
138224 374 839 139331 587 663 906.

140268 141268 475 523 773 142089 317
26 788 980 143157 576 958 144000 353 
535 605 945 51 145553 757 913 146076 
434 793 969 147457 513 23 55 943 148071 
209 41 570 149173 467 803.

150687 151779 960 152148 49 488 587 
720 153492 522 685 743 154104 71 80
155029 100 10 70 248 302 744 96 847 88
156144 828 J57346 562 691 158823 42 
159810.

161003 64 118 235 315 469 567 162805 
924 163'>46 314 21 79 708 164058 168 
498 709 165061 159 498 773 804 53
166423 881 971 167420 620 735 947 97 
168276 648 961 75 77 169622 819.

iV-fe ciągnienie
37 127 68 326 692 792 1067 243 326 622 
951 67 2134 615 549 714 3002 213 58

64 650 56 4295 382 815 908 9 5170 85 
251 556 886 6131 229 439 558 604 7072 
323 41 68 527 670 89 907 89 8036 67 
83 154 429 86 562 668 775 976 9362 676 
905

10432 599 603 4 54 943 58 11007 30 
114 253 542 772 12327 419 61 88 97 506 
60 13089 532 63 825 14240 480 679
15278 365 401 686 837 50 16388 456 796 
866 927 17293 518 979 18135 255 72 75 
318 19577 641 875 994 

20035 162 506 740 21046 103 256 601
63 22346 49 438 580 683 23379 410 518
20 625 24211 50 397 447 696 25267 350
734 95 827 933 26072 78 U 3 275 706
986 27192 999 28068 241 301 420 29017 
132 291 311 700 71 

30003 268 579 683 163 31215 310 31 
32244 445 43187 444 34047 166 241 331 
55 459 520 39 796 35082 404 503 633 
36010 162 228 93 316 48 582 613 730
813 37043 285 430 575 838 

38130 453 577 742 39284 422 68 74 
555

40198 448 724 29 941 66 98 41053 196 
318 403 527 84 738 929 42413 53 583 
44245 50 320 577 44004 48 57 64 187 
94 308 98 556 45147 222 46343 97 522 
864 74 47087 700 %  846 85 916 48269 
501 65 685 94 715 870 903 49090 504 
767 82

50423 24 548 621 704 805 18 918 51116 
355 529 52027 324 467 528 68 82 682 
894 53296 341 66 827 54110 93 212 788 
55350 482 524 606 56151 411 27 47 654 
782 74 57104 279 81 456 722 58709 86 
868 59258 376 669 909 31 

60021 75 183 217 819 61219 97 397 
526 86 636 832 968 62177 80 211 347 
451 608 701 843 975 63062 87 929 65 
64118 98 480 903 44 65546 962 76 66206 
67668 88 787 922 40 68496 537 715 800 
70 69077 127 264 519 728 29 

70209 476 71005 72 173 382 402 887 
72029 172 237 338 675 710 25 870 931 
73322 890 74183 251 339 481 738 80 986 
75509 791 901

76253 403 79 556 57 616 33 820 962 
84 77288 848 960 63 64 78051 358 900 
52 79333 64.

80055 153 445 901 29 81079 261 346 
469 506 62 660 726 35 921 S2160 284 
375 99 506 75 820 83024 62 831 84 84173 
454 59 706 910 85071 229 452 830 S6261 
425 87109 829 59 88180 229 442 89 68?
909 89111 93 225 89 526 625 782.

90113 507 855 91183 237 397 92011 144 
273 770 864 954 93676 79 817 39 953 
94055 300 528 845 95 95130 285 674 78? 
954 55 96315 45 62 506 700 91 815 9717' 
401 35 708 13 43 891 940 69 98505 832 
99345 826 71.

100111 27 241 45 61 580 811 10109-
147 201 570 965 102441 507 78 741 912
103397 677 766 93 104247 458 587 61-
44 105172 380 415 97 526 94 842 95’ 
106160 425 879 994 107118 257 382 41? 
99 528 108230 54 392 855 932 44 10923? 
327 569 891 912.

110068 264 479 575 947 111001 32- 
806 113013 23 248 77 430 641 91 113315 
562 914.

! ' 114563 626 894 995 115294 311 426 
656 7.33 47 65 819 23 73 76 116547 9.33
45 117016 105 226 309 37 432 515 613 
864 118024 391 509 76 622 703 96
119133 40 362 637 796

120126 225 628 121097 106 10 23! 
122083 108 392 428 123295 777 826’
124007 359 799 125323 856 126033 35* 
685 871 127124 128046 124 33 443 

130161 235 786 131135 308 667 132060 
149 214 70 424 57 75 738 948 53 13320 
377 400 595 677 926 134076 120 71 28? 
135025 145 227 60 513 808 136394 659 
746 909 137403 556 84 606 13 138256 794 
821 98 139049 163 95 421 52 506 700 
56 69 82

140299 696 961 141307 462 576 640 
91 7Q1 142116 50 912 143217 777 93* 
144218 5.34 98 785 14573.3 871 146099 
173 327 82 561 731 147356 584 651 700 
31 148056 216 440 561 647 716 99 8n<> 
149214 431 57 548 75 908 150002 329 
79 943 64 68 151193 209 587 927

152026 100 37 84  216 692 801 54 
153262 410 615 858 154276 505 678 
932 155072 646 97 842 156077 384 
580 895 167021 74 290 394 426 57‘. 
89 778 911 158032 74 594 SS4 93.v 
159066 329 421 30 515 660 74 3

160137 339 421 32 729 161006 !■<<> 
356 92 473 538 986 162287 571 6 /9  
163002 67 73 175 10 501 726 23 994 
164175 414 165921 166374 493 665 
738 167011 355 168015 44 430 561 
693 871 169015 544 65 805 975,
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Nur pomiędzy białymi a żółtymi
„Konfuc/usr w pullowerze44

Pod takim oryginalnym tytułem 
iłrufcnje w paryskim dzienniku 
„Journal" swe wrażenia z podró- 
i y  do Chin głośny pisarz francu
ski Maurycy Dekobra.

Ostatnia korespondencja poświę
cona jest wizycie pisarza w domu 
wybitnego malarza Peon Ju w 
Nank-nie. Tu zetknął się Dekobra 
2  przedstawicielami inteligencji 
chińskiej i wysłuchał niezmiernie 
interesujących poglądów tych hidzi 
na białych Europejczyków.

Jeden z wyższych urzędników 
nankióskich oburzał się ogromnie 
ca pomysł cywilizowania żółtych.

— Czyż jesteśmy murzynami z 
Afryki środkowej? Mamy cywili
zację czterech tysięcy lat za sobą. 
Czyż nie należy się nam więcej 
względów7?

Profesor uniwersytetu powie
dział:

— Biali nas nie rozumieją. Nie 
mogą pojąć przewrażliwienia ludzi, 
którym grozi nieustannie zachłan
ność zachodniej cywilizacji. Euro
pejczycy są dla nas symbolem 
orzemocy. Nie wiedzą, nawet o 
..tern. że w Hong Kongu, Szanghaju, 
czy Tientsinie tysiące skośnych 
oczu obserwują z uwagą każdy ich 
rge-st. Źe każde obrażające nas 
słowo pozostawia w nas niezago- 
Sooą ranę.

Gdy przybył do Chin Douglas 
Fairbanks, żaden sza-nujący się 
Chińczyk nie chciał z nim rozma
wiać. Czemn? Bo oie zapomnia
no mu pewnej sceny w „Złodzieju 
z  Bagdadu". W scenie tej chwy
ta ł za warkocz księcia mongolskie
go i wyrzucał go przez okno.

Europejczycy uważali to za sce
nę komiczną i pękali ze śmiechu w 
swych krzesłach, aie Chińczycy 
czuli się srodze dotknięci.

— Cóżby powiedział Anglik — 
ciągnął dalej profesor chiński — 
sayby  zobaczył film wschodni, na 
którym jakaś Chinka znęca się nad 
łch królową Wiktorją? Cała prasa 
prowadziła więc kampanię prze
ciwko temu aktorowi hollywoodz
kiemu.

W jakiś czas potem. n.a uniwer
sytet w Naokkiie przybył nowy 
■europejski profesor Shafer. Chcąc 
rozerwać swych uczniów, Shafer 
■urządził im pokaz filmów amery
kańskich, przedstawiających Chi
ny. Studenci dopatrzyli się w 
tych filmach nowej obrazy ich na
rodowych uczuć i postarali się o 
dymisję profesora.

— To jest zdumiewające, że pod
czas kiedy Chińczycy pogardzają 
białymi, a biali Chińczykami, mło
dzi żółci panicze marzą o dobrze 
jskrojonym garniturze europejskim 
i  rozmawiają w tramwajach złą 
.angielszczyzną, by zaimponować 
pasażerom.

—_Jęs.teśmy dumni z naszej prze
szłości, naszej literatury, naszej 
kultury, istniejącej jeszcze w cza- 
tsach. gdy w Europie kró'owało bar 
barzyństwo- a jednocześnie odczu
wamy jako ktoś poniżany, czy 
prześladowany chęć naśladowania 
naszych zachodnio - europejskich 
prześladowców.

Na zakończenie tej interesującej 
rozmowy, w czasie której pewien 
stary  uczony chiński oburzał się 
na białych misjonarzy, przybywa
jących do Chin, choć rozumiał ich 
dobre intencje, ktoś z obecnych o- 
powiedział następującą autentycz
ną historyjkę, która dowodzi ist
nienia olbrzymiej przepaści pomię

dzy nierozumiejącymi się białymi 
a żółtymi.

Pewien Chińczyk w obecności 
swego przyjaciela Europejczyka 
składał suszone mięso oa ołtarzu 
swych przodków. Przyjaciel go 
spytał:

— Poco ta ofiara, nieboszczyk 
twój ojciec już oie żyje i nie będzie 
jadł tego mięsa.

Chińczyk wzruszył ramionami 1

nic nie odpowiedział.
W miesiąc potem, towarzyszył 

temuż przyjacielowi na cmentarz 
na grób jego małżonki. Europej
czyk złożył na grobie wiązankę 
kwiatów.

Wówczas Chińczyk spytał ła
godnie:

— Poco te kwiaty? Nieboszcz
ka twoja małżonka, nie żyje i oie
będzie ich już wąchała.

---------------

Dzieci polskie z Niemiec
Przybędzie ich w trm raka 5000

Rokrocznie, począwszy od ro
ku 1923-go, przybywa z Niemiec 
do Polski na kolonje letnie partja 
dzieci polskich. Pożyteczną tę ak 
cję prowadzi Towarzystwo Porno 
cy Dzieciom i Młodzieży Polskiej 
w Niemczech, które dotychczas 
sprowadziło na kolonje ogółem 
już 80 tysięcy dzieci.

W roku bieżącym, jak sie dowia 
dujemy, sprowadzonych będzie na

kolonje letnie do kraju 5 tysięcy 
dzieci z Niemiec i rozmieszczone 
bedą w następujący sposób:

Komitet warszawski ulokuje 450 
dzieci, kielecki 400. lubelski 450, 
białostocki 350, łódzki 550, kra
kowski 400, małopolski 700, śląski 
250, poznański 800 i pomorski 450 
dzieci.

Pierwsze transoorty dzieci 
przybędą już w połowie czerwca.

Groźny wybuch
w składzie chemikaliów

ŁÓDŹ, 16. 5. — Tel. wł. — W  dniu 
wczorajszym mieszkańcy domów przy 
ui. Ewangelickiej w Łodzi zaałarmowa 
ni zostali silną detonacją, której odgłos 
dochodził z posesji spadkobierców Pe
tersa, gdzie knieszczą się składy chemf 
kaljów i barwmików firmy Jakób P eters 
1 S-ka.

W chwilę później z murowanego do-, 
mu składu buchnęły płomienie.

Na miejsce przybyły cztery oddzia
ły straży ogniowej, która w ciągu dwu 
godzinne] akcji ratunkowej zdołała po 
żar stłumić. Zniszczeniu uległy zapasy 
cennych chemikatjów oraz budynek.

Jak wykazało dochodzenie pożar po 
wstał wskutek porzucenia niedopałka 
papierosa, od którego zatliła się podło 
ga, a następnie zajęła benzyna stojąca 
w otwartem naczyniu. Ponieważ w 
składzie znajdowało się wiele łatwopal 
nych materjałów, ogień ogarnął bardzo 
szybko cały magazyn. Szkoda wyrzą
dzona przez pożar sięga 150.000 zło
tych. Skład ubezpieczony był na 130 ty  
sięcy zł., zaś posesja na 290.000 zł. (Ro)

Handlował ciałem własne! tony
biciem i głodem zmuszając ją do nierzqdu

Pod zarzutem zmuszania do nierzą
du

własnej żony
aresztowano i z decyzji sędziego śled
czego osadzono w więzieniu 28-letnie- 
go W iktora Małeckiego, zamieszkałe
go w  W arszawie przy ul. Wielkiej 21. 

Małecki przed trzema łaty ożenił się
z 17-Ietnią dziewczyną,

której przedstawił się za urzędnika 
pewnej garbarni. W kilka miesięcy po 
ślobie nieszczęśliwa przekonała się, iż 
padła ofiarą zwyrodnialca. który przy 
tem małżeństwo z nią traktował jako 
środek otrzymania. Małecki 

biciem i głodem 
zmusił młodą żonę, by uprawiała niec
ny proceder.

„Biskup" z Australji
o fę ly  w  Częstochowie

Do klasztoru jasnogórskiego zgłos'1 
się 60-letnI starzec, nędznie ubrany, któ
ry  oświadczył Ojcom, źe jest biskupem 
z Australji, skąd przyjechał do kraju 
po 30-tu latach nieobecności, przez 
Rzym, gdzie otrzymał błogosławieństwo 
Ojca Świętego dla dalszych prac mi
syjnych.

Ponieważ „biskup" wyrażał s ;ę deść 
pospolicie, a ubrany był w zwykłe cy
wilne ubranie, przeto wzbudził podej
rzenie co do swej autentyczności OO. 
Paulini nie udz etili mu gośc:ny, nato
miast zawiadomili odnośne władze.

P rzy dochodzeniu obecny był przed
stawicie! Kurii biskupiej, jako osoba 
kompetentna w sprawach duchownych.

Starzec Jan Bieroński w urzędze 
śledczym wyciągnął cały szereg doku
mentów, pomiędzy innemi paszport za
graniczny na nazwisiko James (Diems) 
Bieroński, co istotnie wskazaje na po
byt w Austrałji, natomiast nigdzie nie 
było śladu zameldowania domniemane
go biskupa w Rzymie, a odpowiedzi co 
do pobytu w Świętem Mieście Bieroński 
dawał mocno niewyraźne.

Pozostał7-, dokumenty, jak dokument 
święceń kapłańskich j fcme, okazały się 
najwyraźniej sfałszowane.

Bezczelny fałszerz, wzięty w krzyżo
wy ogień pytań po łacinie, przyznaI się 
do oszustwa i do zb:erania składek na 
cele „m&syjne".

Lepsza koniunktura
w  branży bawełnianej

Przez przeszło dwa lata nieszczęść-. 
wa kobieta tyranizowana przez męiża- 
suteuera musiała ulegać jego woii. 
Dopiero ostatnio

udało Jef się zbiec
i złożyć zameldowanie w brygadzie * • 
byczajowej urzędu śledczego przy 
Daniłowiczowskiej. Wszczęto docho
dzenie, które potwierdziło słuszność 
oskarżenia. Mąż — suteher znalazł sic 
w więzieniu.

 i*r----------

ŁÓDŹ, 16. 5. — Tel. wł. — Znaczne 
ożywienie w burtowym f detalicznym 
handlu towarów bawełnianych utrzy
muje się nadal.

Do Łodzi przybywają bardzo licznie 
kupcy prowincjonalni, szczególnie ma
łopolscy, którzy wyprzedali już wszy
stkie swoje zapasy.
Ł Tranzakcje zawierane są naogó! >a

gotówkę, wekslowe zaś nie przekracza 
ją terminu 4 miesięcznego. Popytem 
cieszą się, oczywiście, towary letti.e, a 
wśród nich rozmaitego rodzaju muśli
ny, a także pościelowe. Ożywienie to 
zdaje się wskazywać ,że po raz pierw’ 
szy od szeregu lat obecny sezon letni 
będzie można określić jako dobry, \

wskutek zerwania dźwigi
Dziś około godz. 9 grana w ydarzył 

się tragiczny wypadek w warsztataćtf 
kolejowych w .Warszawie. i

W hali warsztatów przy pomocy d i  wf 
gai przenoszono ciężką maszynę wiert
niczą. W pewnej chwili zerwał się łań
cuch dźwigu 1 maszyna runęła na jed* 
nego ze ślusarzy 534etniego Stefan* 
Gutkowskiego (Tarczyńska 7). ■.

Ciężko rannego ślusarza, który dozna) 
zmiażdżenia klatki piersiowej, w agonjl 
już przewiozło Pogotowie do szpitala

Czytajcie
Przegląd
Sportowy

W szędzie do nabycia
Cena 30 gr Cena 39 *r.
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f lcw e  Koło L  D. P. P.
na i'Op. Ferdynand

Z okazji X{ Tygodnia Lotniczego i z 
inicjatywy dy r  Zajączkiewicza cata 
izaloga kopalni . .Ferdynand4' wraz z 
dy rekc ja  i wszystk m urzędnikami za
łoży ła  Kolo L. O P  P.. wpisując 
w szystkich  -na członków. Uroczyste ot
w arcie Koła i wybór Zarządu odbędzie 
się w najbliższych dniach. Na zebraniu 
wygłosi odczyt por. pil Polesiński, ad
ju tant 2 pułku lotn. w Krakowie. Ilość 
pozyskanych członków wynosi z górą 
TOO osób.

O kręg Śląski L. O. P. P. komuniku
jąc o p o w y ższe n r  zwraca się z prośba 
do wszystkich kopalń i hut by zechcia
ły  niezwłocznie przystąpić do zo rga
nizowania u siebie placówek L. O P. 
P. Prelgentów, materiałów, oraz mfor- 
miacyj udzielą wszystkie Obwody P o 
wiatowe i Miejskie L O. P. P.

S P O R T
Drugi korespondencyjny kurs
budowy KaiaHów dia radiosłuchaczy

o : - : -

  REPERTUAR
TEfTRU POLSKIEGO

Czwartek . 17.5 — „Ten i tamten44 
(premiera), godz. 20.

P iątek  18.5 — „Ten i tamten" godz. 
00.

Sobota, 19 5 —  „Rodzina" (po raz 
ostatni w sezonie),  godz. 20.

Niedziela, 20.5 „Firma" (po raz o- 
rkatni w sezonie), gocz. 16.

Niedziela, 20.5 — „Ten i tamten", 
godz. 20

Poniedziałek. 21.5 — „Pani C horą
żyna". godz. 16.

PREMJERA „TEN I TAMTEN"
Dziś. w  czw artek  17 b. m. o godz. 

20 prem iera jednej z najciekawszych 
komedii Stefana K'edrzynskiego p. t. 
„Ten i tamten". W  utworze tym daje 
nam  Kiedrzyński wgląd w psychikę 
niewieściego serca, które musi w y
brać  miłość i szcześcae tub dobrobyt 
i nude życia „Ten i tąmten" roi się 
od  zabewnych pomysłów i komicznych 
sytuacyj,  ■ które przeplatają '  sceny 
szczerego sentymentu. Reżyseruje ko
medie Jan Kochanowicz. Grają pp. 
Barw ińska. Jak u b o w sk a . : Marwicz, 
S tróżyóska. W alterówna. Arnoldt. B ry  
łińsiki, Czajkowski. Kostrzewski. Bile
ty  do nabycia w Kas e Teatru. Teł. 
324-48.

A D J  O
KATOWICE, Czwartek . 17 m a ja .4
7.00 — „Kędy ranne wstają zorze": 

7.05 — Gimnastyka; 7.25 — Muzyka 
z  p ły t :  7 55 —  Chwilka gospodarstwa 
domowego; 11.50 — Wiadomości bie
żące ;  11.57 — Sygnał czasu i hejnał z 
K rakow a: 12.05 — Piosenki góralskie* 
kujawiaki, sz tajerki; 12.30 — Wiado
mości meteorolog.; 12.35 —  Koncert 
szkolny z Fiłh. W arsz  Słowo wstępne 
"wygt. Stefan Natanson: 15.00 — W ia
domości giełdowe, eksportowe i go
spodarcze: 15.20 — Koncert muzyki
pow ażnej:  16.20 — „Kobieta w obro
nie przeciwgazowej" ; 16.35 — Muzy
ka  lekka w wyk. ork. jazzowej z udzia 
lem Dory Kalinówny (piosenki); 17.30 
O dczyt p. t. „Parlam entaryzm  polski" 
■wygł. prof. Henryk Mościcki; 17.50 — 
O dczyt p t. „Potrzeby komunikacyj
ne w  Polsce": 18.10 — Słuchowisko
P- t. „C zw arty  do bridża";  18.50 — 
Piosenki w wyk. chóru Juranda : 19.05 
— Rozmaitości; 19.10 — Felieton Spor 
to w y :  19 25 — Odczyt z W arszaw y ; 
19.40 — W'adomości sportow e: 20.00
— „Myśli w ybrane" : 20.02 — Uroczy
sta audycja z okazji Święta Narodo
w ego  Norwegii: 2 !.wj — C apstrzyk
M arynarki Wojennej z Gdyni; 21.02— 
Prof. St. Ligoń odpowiada na listy; 
21 17 — Muzyka lekka: 22.00 — Mu
zyka taneczna (pły ty): 22.30 — Muzy
ka taneczna z W arszaw y :  23.00 —
Wiadomości meteorolog.; 23.05—23.30
— Muzyka taneczna.

Kurs organizuje Referat Sportowy 
Polskiego Radja w porozumieniu z Pol 
skim Związkiem Kaakowców i przy 
współpracy Mazowieckich W arsz ta tów  
Szkutniczych w Płocku (ul. Dobrzyń
ska 42, tel. 40) i Centralnej Składnicy 
Harcerskiej w W arszaw ie  (ul. Traugut 
ta 2). ■

Kurs przewiduje dwie gruy uczestni
ków:
GRUPA I — KAJAKI TYPU PŁOCKIE

GO:
A. Uczestnik wpłaca zł. 45 na konto 

PKO. 13641 (właściciel konta Vadente- 
cum Kajakowca) i zgłoszenie przysyła  
pod adresem : Mazowieckie W arsz ta ty  
Szkutnicze Płock ul. Dobrzyńskiego 42.

O trzym uje: 1. Gotowy zmontowany 
szkielet dwuosobowego kajaka typu 
płockiego (z w m ontow ałem  gniazdem 
do wstawienia masztu). 2. T rzy  a rku
sze wodoodpornej dykty  bakiel towej 
produkcji B-ci Konopackich w Mo
stach. Skład w yłączny: W arszaw a. No 
wowiejska 18. 3. Dwa surowe wiosła
typu popularnego. 4. Surow y ster z za 
czepami do wmontowania do kajaka.

B. Uczestnik wpłaca na konto PKO. 
12641 (właśclc el konta VADEMF.CUM 
KAJAKOWCA) zł. 20 i zgłoszenie przy 
syla pod-adresem : Płock. ul. Dobrzyń
ska 42 — Mazowieckie W arsz ta ty  
Szkutnicze.

Otrzymuje: 1. Części na jeden szkie 
let dwuosobowego kajaka, wraz z do- 
datkowemi częściami. 2. Dwa surowe 
wiosła typu popularnego.

GRUPA II.
KAJAKI TYPU „H“ 1934 R.

A. Uczestnik wpłaca na konto PKO. 
536 (właściciel konta. Z. H. P. C. K. D.
H. W arszaw a)  zł. 39 i zgłoszenie przy 
syta pod adresem : Centralna Składni
ca Harcerska. W arszawa. Traugutta  2.

Otrzymuje: 1. Gotowy zmontowany 
szkielet dwuosobowego kajaka typu 
„H‘\  oraz 2. Komplet wododpornej dyk 
ty B-ci Konopackich na poszycie

B. Uczestnik wpłaca zł. 20 na konto 
PKO. 536 (właściciel konta Z. H. P. C. 
K. D. H. W arszaw a) i zgłoszenie p rzy 
syła pod adresem: Centralna Składni
ca Harcerska. W arszaw a. T raugutta  2).

Otrzymuje: Komplet części szkieletu 
dwuoosobowego kajaka typu „H" 
1934 r. W szyscy  uczestniczy o trzym a
ją bezpłatnie od właściwych w ytw ór-  
nT wskazówki jak należy wykonać ka 
jak, mając zamówione części. Każdy 
Radiosłuchacz może zapisać się na bu
dowę jednego kajaka dowolnego typu.

P rzy  głoszeniu się na kurs należy:
a) Zawiadomić o wysłaniu pieniędzy.
b) Załączyć kwit za opłacony radjo- 
abonament.

P rz y  korespondowaniu z Referatem

Sportowym, lub z wytwórniami należy 
załączać znaczek na odpowiedź. -Kurs 
trwa przez miesiąc mai r. b.

*
I. F. C. KATOWICE.„ ROZWIĄZANY!

W  związku z glośnemi już na całą 
Polskę zajściami jakie ntiały miejsce 
podczas zaw odów  1FC. — Śląsk (Świę 
to.chłowice) na boisku Słowianu, na za 
rządzenia władz bezpiecz, został 1FC. 
rozwiązany.

1. F. C. zamierzał w ub. niedzielę 
rozegrać na boisku Naprzodu w Kato
wicach mecz piłki ręcznej, jednak o r
gana policji dopatrując sie w zamia
rze. Niemców okazji do demonstracji 
przeciw uchwałom W ydziału Gier i 
Dyscypliny, klub rozwiązali w yznacza 
iac równocześnie skarbn ika  Śląskiego 
O. Z. P. N. p. Koniecznego kuratorem 
majątku I. F. C. Obecnie oczekiwać na 
leży zastosowania tych samych repre
sji w  stosunku do T. S. Słowian (Ka
towice II), które beda smutnym epilo
giem meczu Słowian — BBSV. Biel
sko.
CONCORDIA (KNURÓW) — NA

PRZÓD (RUDA) 6:6.
O dbyty  ouegdaj na stadionie w Knu 

rowie mecz bokserski zespołów Con- 
cordji i Naprzodu z Rudy, zakończył 
sie remisowo 6:6.

Walki stały na średnio wysokim po
ziomie, w yłączaąc  spotkanie w wadze 
piórkowej, które sędzia wskutek b. sta 
bej walki, przerwał.

Warta poznańska przyjeżdża w dniu 
20 b. m. na Górny Śląsk, by zmierzyć 
swe siły w 2 spotkaniach lekkoatle
tycznych z Pogonią (Katowice) i naśt. 
dniu z KS. Stadion (Kr. Huta).

WYCIECZKA TURYSTYCZNA 
SPORTOWCÓW ROBOTNICZYCH.

Wydział turystyczny Śl. RSKD. w 
Katowicach organizuje dla członków 
Związku Robotniczych Stow. Sporto
wych 3-dniowa wycieczkę tu rystycz
ną w Beskidy w czasie Zielonych 
Św iąt od 19 — 24 mai b. r.. W yciecz
ka będzie rozdzielona na 3 szlaki tury 
styczne, jeden do Jeleśni, przez Huci
sko, Sucha do Zawoji u stóp Babiej 
Góry. drugi do Wisły, stamtad na Ba
ranią Górę, Stóżek. Zameczek Pana 
P rezydenta  i Czantorie, trzeci do Ja- 
worza-Jasienicy, stad na Błatmę J Rów 
nicę, spowrotem na Klimczok i Szen- 
dzielną. W ydział turystyczny przydzie 
la do każdej grupy liczącej 15 osób o- 
sobnego przewodnika obeznanego z tu 
rys tyką  górska, który równocześnie 
będzie miał obowiązek starania się o 
zakwaterowanie  uczestników wyciecz
ki.

W ycieczka turystyczna bedz:e pierw

Ostrzeżenie
p rzed  b ezczeln ym  o szu stem

W  ostatnich dniach pojawił się na 
terenie m. Torunia pewien osobnik, po
da jący  się za kupca wagi. przedstawi
ciela różnych firm branży kolonialnej 
i tytoniowej. Osobnik ten poważniej
szym  kupcom ofiarował towar na sprze 
daż po cenie niższej, a po dokonaniu 
transakcji domagał się zaliczki na po
czet zamówionego towaru.

W  wypadkach, gdy który z zam a
wiających kupców' okazywał jakieś wąt 
pliwości i nie chciał zaraz wpłacić za 
liczki, osobnik ten proponował na tych
miastowe dostarczenie towaru i równo
cześnie prosi! kupca o wysłanie upo
ważnionego pracownika z gotówką po 
odbiór towaru

W drodze pod różmemi pretekstami

osobnik ów wyłudzał od posłańca pie
niądze, a następnie w sposobnej chwili 
uciekał.

Podobnego oszustwa dopuścił się 
również na terenie miasta Grudziądza.

Ponieważ jest uzasadnione przypu
szczenie, że oszust może przenieść się 
do Wojew. Śląskiego, należy ostrzec 
wszystkich kupców.

W  fazie pojawienia sie na tut. tere
nie należy oszusta p rzy trzym ać i od
dać  w ręce policji Jest on wzrostu śre 
dniego. wygląda na lat 26 — 28 szczwp 
lej budowy ciała, blondyn; twra rz  okrą 
gła, policzki czerwone, ubrany w ga r
nitur ciemny, trzewiki brouzowe. zie
lony płaszcz letni i siwy kapelusz.

szą próbą do państwowej odznaki spor 
towej, dla tych wszystkich którzy Wo 
lą wycieczki turystyczne miast biegów, 
i marszów. W ten sposób Śl. R. S. Ki 
O. łączy piękne z pożytecznym  i daje 
m ożliwość uczestnikom zwiedzenia 
Beskid pod facbowem kierownictwem.'

ZWYCIĘSTWO LEKKOATLETEK 
POGONI, W SPOTKANIU 
Z SOSNOWICZANKAMI

W  ub. niedzielę odbyty  się na boi
sku W. F. w Katowicach zaw ody lek
koatletyczne pań między zespołami 
Pogoni i S trza ły  (Sosnowiec).  U za
wodniczek S trza ły  daw ał siię odczu
w ać brak  odpowiedniego treningu, z 
braku własnego boiska. W  ogólne? 
punktacji zw yciężyła  Pogoń 52 : 33. ■

Wyniki w poszczególnych konkurer 
ciach przedstawiają  się nast.:

60 tn. Preisówna (8,2), Paliszewska.
100 m. Biatasówna (13,2), Paliszew

ska.
200 m. Kieronimówna (30,4), Pałf- 

szewska.
800 m. Szojówna (2,49), Kucówna. -
Sztafeta 4x100 Pogoń w  c z a s ie -55,4
Skok w zw yż:  Bytomska (1,38), U- 

lańska.
Skok wdał: Preisów na (4,88), Riero-. 

nimówna.
Dysk: W asilewska (28,65), Dyrków- 

na.
Kula: W asilewska (8,46), Paliszew

ska.
*

Reprezentacja Ślaska na mecz z 
Krakowem składa sie znast. g r a c z y r  
Michalski, Kania. Stefan. Teuber (Na-' 
przód L ipny),  Moczko. Dytko, Gestor. 
Kessner (Dąb). Dembski (Śląsk Swięt.ł 
Wostal (AKS). Lamusik (06 Kat.) 
Strauch (Policyjny),  oraz Wiiisz (20 
Kat - Bog.).

Zastrzeżen a budzą Kessner a Geis-' 
ler.

Z żelaznym haczykiem
na są siad a

W czorajszego popołudnia o godz. 
3-ej klatka schodowa domu przy  ul. 
Podgórnej 5 w Król. Huc.e była tere
nem aw antury  sąsiedzkiej między loka
torami tego domu Ignacym Hadami- 
kiem. Hermanem Saftem i Janem Szy- 
pułą. Tłem zatargu były jakieś niepo
rozumienia zaistniałe między żonami 
wymyślających sobie panów.

Od słów doszło do rękoczynów, przy 
czem Saft uderzył żelaznym haczy
kiem od pieca Hadamika w nogę tak, 
że ten musiał udać się do szpitala, jed
nak w drodze zemdlał z bólu i został 
przewieziony karetką pogotow a.

Wojowniczym Saftem zajęła się po
licja. w M||1 ||M | — i ł u j u i i  ’

Ogłoszenia DROBNE \
TANI sezon wiosenny w Żegiesto, 

wie - Zdroju! 3 tygodnie w maju 100 
do 140 złotych. W ysokie zniżki kapfe- 
lowe I lekarskie. Prosnekty i Informa
cje: Tow. W łaścicieli Realności w Że- 
giestowle-Zdroiu. w oiew  krakowskie. 
DOBRZE ZAPROWADZONY skład na 
kolonii zamieszkałej przez kilka tysię
cy mieszkańców okazyjnie do wynaję
cia. Oferty do administracji , N Cza- 
sn" Katowice, nod .Samodzielna**. 
SPRZEDAM TANIO żelazna szalę do 
pieniędzy, nową wylęgarkę na 150 
jaj, używaną wylegarkę na 125 lał. 
sztuczna kwokę na 500 kurcząt, roz
maite używane meble, 3 pistolety do 
sikania farb na materie, szkło i porce
lanę. elektr. silnik 220 volt 4 K M. na 
prad stały, parę pawi. Zgłoszenia: J. 
Nlciewlcz, Lubliniec, ul. Janasa Nr. 2a.

ABONAMENT m esieczzde w admni-stracji wzgi zamiejscowy zł 2 20. zagranica zł 5.50.

Druk

v - E N Y  O G Ł O S Z E Ń :  Cała strona w tekście zł. 500. pół strony zł. 275. lmm. wiersz 1 lamowy opusowy zł. 2 50
___________ specjalne zł 150 rek* a my 60 gr„ drobne  15 groszy za wyraz W n'edztee t drf świąteczne 25 proc. drożej.

„Prasa Polska" S. A Redaktor Józef Książek. W ydawca: Nowy Czas w Katowicach. P  K. O. Nr. 300.277


